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Solenizantom i obchodzącym dziś uro­
dziny życzymy wszystkiego najlepszego.

Słońce wzejdzie o 6.54, zajdzie o 16.47. 
Dzień krótszy od najdłuższego w roku
o 6 godzin i 57 minut. Do końca roku 
pozostało 320 dni.

Zachmurzenie na ogół duże. Okresami 
opady śniegu. Temperatura maksyma­
lna od —4 do — 2 stopni, minimalna od 
—9 do —12 stopni. Wiatr słaby i umiar­
kowany, północno-zachodni.

S trz a ły  do radnych w Nowym M iasteczku

„Pies trącał taką demokracją”
— Rozstrzelać taką radę! — krzy­

knął społecznik sportowy. 1 za­
częło się.

Poszło p to, że Rada Gminy i 
Miasta wzięła się nie za to, czego 
oczekiwali wyborcy. Na przykład, 
wyborcy chcieli, by była kontynu­
owana budowa przedszkola, rada 
zaś uważa, iż w starym przedszko­
lu jest dużo wolnych miejsc. Wy­
borcy domagali się wielu innych 
kontynuacji. Rada ustaliła plan

działania, stawiając za najważniej­
sze dokończenie budowy domu 
przedpogrzebowego, zbudowanie 
przystanku autobusowego i założe­
nie kanalizacji w Nowym Miastecz­
ku oraz budowę wodociągu w Bo- 
rowie Wielkim. Na tyle rada miała 
pieniądze. Wyborcy ponadto uznali, 
że niewiele wiedzą o pracy rady. 
Rada zaś powtarza, że sesje są 
otwarte dla wszystkich i kto chce, 
może posłuchać. Wyborcy — orze­

kli, że nie mają czasu przesiady­
wać na sesjach.

Ilu członków liczy Komitet Mie­
szkańców, nie wiadomo. Wiadomo, 
że komitet jest silny, bowiem na 
27 listach potrafił zebrać 804 pod­
pisy mieszkańców miasta i gminy 
którzy wyrazili w tej sposób wo­
tum nieufności wybranej w maju 
1990 r. radzie. Wotum nieufności to 
nie to samo co referendum, ale kto 
by sobie zawracał głowę takimi

rzeczami. Komitet uznał, że jednak 
jest to samo i ogłosił, iż trzeb* 
przeprowadzić referendum. Listy z» 
wiózł najpierw do władz wojewódl 
kich. a dopiero potem złożył je 
przewodniczącemu rady. Gdy ten 
tłumaczył, że z formalnego punktu 
nie można przeprowadzić referen­
dum, komitet orzekł, że w Nowym 
Miasteczku prawo będzie takie, ja­
kiego sobie życzą wyborcy.

(Ciąg dalszy na str. 3)
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Obrady wyspecjalizowanych ze­
społów zakończyły wczoraj IV turę 
rozmów polsko-radzieckich na te­
mat zasad wycofania wojsk radzie­
ckich z Polski i tranzytu jednostek 
z b. NRD. Osiągnięto dalszy poster) 
w formułowaniu szczegółowych 
ustaleń — poinformował rzecznik 
prasowy MSZ Władysław Kaczyń­
ski. Ustalono, że następne spotka­
nie odbędzie się w Moskwie

Przedłużenie rozmów o jeden 
dzień — powiedział przewodniczący 
delegacji polskiej Grzegorz Kostrze 
u a-Zorbas — wynikło dlatego, że • 
z powodu pogody delegacja radzie­
cka spóźniła się w poniedziałek 11 
bm. ponad dwie godziny. 13 bm. 
pracowano _ w trzech • zespołach. 
Pier.wszy zajmował się sprawami 
wszystkich rodzajów transportu, a 
także zasadami przekraczania gra­

nicy. Drugi omawiał kwestie mająt 
kowo-finansowe. Najistotniejszym 
przedmiotem rozmów są tutaj roz­
liczenia, przede wszystkim za przy­
szły tranzyt. Ostatni — trzeci • — 
zespół do spraw prawnych podjął 
kwestie związane zarówno ze sta­
tusem wojsk w tranzycie, jak i nie­
zbędnymi zmianami statusu Wojsk, 
stacjonujących w Polsce do czasu 
ich wycofania. (PAP)

Tejkowski kocha 
Saddama

„Wyrażamy poparcie i szacunek 
dla Iraku, który w obronie wła­
snej i innych narodów ma odwagę 
przeciwstawić się USA i zagrodzić 
mu drogę do panowania nad świa­
tem” — głosi ulotka, rozrzucona na 
ulicach Wrocławia i Lubina. Pod­
pisał ją przewodniczący Zarządu 
Naczelnego Polskiego Stronnictwa 
Narodowego Bolesław Tejkowski.

(PAP)

Ostatnia bitwa 
ze „skrobanką”

15 kwietnia ma zamiar zakoń­
czyć pracę nad projektem ustawy
0 ochronie prawnej dziecka poczę­
tego sejmowa komisja nadzwyczaj­
na tak, by Sejm mógł rozpatrzyć 
projekt w drugim czytaniu do 25 
kwietnia. Taką decyzję podjęła 
wczoraj komisja. Było to już trze­
cie jej posiedzenie, ale komisja nie 
przystąpiła jeszcze do pracy nad 
projektem. Wysłuchała jedynie opi­
nii ekspertów, którzy próbowali 
naświetlić problemy od strony medy 
cznej i odpowiadali na liczne py­
tania posłów.

Postanowiono, by począwszy od 
następnego posiedzenia za tydzień 
przystąpić do pracy już ,ia'd po­
szczególnymi- artykułami projektu
1 zwracać się ado ekspertów tylko 
z zapytaniami w konkretnych spra 
wach.

Śmierć
w płomieniach

Tragiczny w skutkach pożar wy­
buchł wczoraj około godz. 3 ‘w 
budynku przy ul. Norwida w Go­
rzowie. Zapaliło się/ mieszkanie na 
III piętrze, strych i konstrukcja 
dachu. W płomieniach śmierć po­
niosła 12-letnia dziewczynka, pozo­
stawiona w domu bez opieki doro­
słych. W akcji ratowniczej ucze­
stniczyło 5 sekcji zawodowej stra 
ży pożarnej. Ogień był tak inten­
sywny, że zagrożone było życie lo­
katorów mieszkania na niższej kon 
dygnacji. Strażacy ęwakuowali z 
niego czworo dzieci wraz z matką. 
Przyczyny pożaru bada komisja 
pod nadzorem prokuratury. Stratv 
materialne szacowane są na ok. 60 
min zł. Gorzowscy strażacy bija na 
trwogę: w ciągu 1,5 miesiąca tego 
roku jest,, to już trzecia śmiertelna 
ofiara pożaru w województwie.

(jas)

Bolszewicka propafgSnda

WHKtimi k o h k c i r s
nagroda główna ..................

W Y C IE C Z K A  B O

Chcesz wziąć udział w konkursie? — wytnij i  „Gazely Nowej” 5 ku­
ponów oraz wybierz się do Centrum Market na zakupy! ,

Kupony zamieszczać będziemy do końca lutego br. w’ każdym kolej­
nym wydaniu. W losowaniu nagród wezmą udział bony premiowe, 
które otrzymasz w sklepie „Wszystko dla domu”: wystarczy zgłosić się 
tam i oddać 5 kuponów oraz paragon potwierdzający zakupienie w do 
wolnym sklepie CENTRUM MARKET towarów na łączną sumę 
250.000 zł.
CENTRUM MARKET zaprasza do swoich sklepów: ul. Topolowa w Zie 
lonej Górze (obok Domu Rzemiosła).

KONKURSOWY
cenfcmm
marRet

Prowokacja na Litwie
Trzej niezależni eksperci wojskowi z organizacji „Tarcza”— kapitan 

A Jewsłlgn.ejew, kapitan G. Miełkow i podpułkownik rezerwy I Bv- 
™  i we wtorek wieczorem zatrzymani na wileńskim dworcu 
OMON-u [°KGB °Ŵ ' Składa)ący Slę 7 funkcjonariuszy radzieckiego

Zatrzymanych oskarżono o nielegalny przewóz broni palnej i narko­
tyków Grupą funkcjonariuszy, którzy zatrzymali członków Tarczy” 
kierowa) przebrany po cywilnemu Komendant Wilna Biełous Areszto­
wanie ekspertów niezależnej organizacji wojskowych Tarcza” badają­
cych na pros, wileńskiego rządu przyczyny i przebieg tragicznych śtv 
czniowych wydarzeń na Litwie jest brutalną prowokacją -  oświad­
czy wczoraj podczas ^konferencji prasowej członek Tarczy” pułkow- 
n Siergiej Kudinow, Jemu wraz t kolegą ,— majorem rezer-
wy N ik o ła je m  M o sk o w c z o n k o  - udało się .uniknąć zatrzymania

Kudinow zaznaczył, iż niektóre siły w  ZSRR nie przestrzegają pra- 
\va. Oskarżenia pod adresem zatrzymanych, iż posiadaja broń i narko­
tyki są śmiechu warte i pochodzą z arsenału bolszewickiej propagandy. 
Zatrzymanym nie okazano nakazu aresztowania, nie zrewidowano ich 
na miejscu, lecz powieziono od razu do komendantury. (ELTA)
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OFERUJEJV SAHIDEO
Gorzów Wlkp ul Kos Gdyńskich * tel 273 61 w268.25432 9*M
w sprzedaży hurtowej i detalicznej: £
— anteny satelitarne prod. japońskiej i belgijskiej' stereo, *» 

pilot, czasza minimum 80 cm, konwerter maksimum 1.2 ■» 
dB ^

— telewizory i magnetowidy oraz radia, zestawy wieżowe ?m
— przewody połączeniowe audio-video-komputer _ 5

— dekodery trójsystemowe RTL 4, FILM NET i TELE CLUB
mm

— kasety video (hurt tanio). jj 
Odbiorców hurtowych zaprasz.amy do Biura Firmy.

Gorzów Wlkp., ul. Rynek Wełniany 18, pi kój 506,
tel. 273-61 wew. 268, tlx 44542?, fax 254-32 *

sklep — Gorzów, uL Kosynierów Gdyńskich 91A ' JJ
(róg 30 Stycznia) tel. 273-61 wew. 268.

EMMAR to okna na ŚWIAT. AK-194 5W
r u i i r r m m m ii r r t im t t m f i r f t i t i i r i im im i i i i im i i i i iT

Rodzi się nowa motoryzacja
„Maluch” nie drożeje

fabryka Samochodów Małolitrażowych S. A. nie uzyskała zgody ni 
podwyżkę cen fiata 126p face lifting w wykonaniu standard z 26 min 
zł na 34 miń zł oraz . bisa” z 32 min zł do 38 min zł Jak poinformował 
dyrektor Izby Skarbowej w Bielsku-Białe.] Zdzisław Górka, przedsta­
wiona kalkulacja kosztów nie była dostatecznie przekonująca.

Od decyzji lzbv Skarbowej FSM SA odwołała się do ministra finan 
sów
•Premier Jan Krzysztof Bielecki przeprowadził wczoraj rozmowy z 

ministrem przemysłu Andrzejem Zawiślakiem, wiceministrem tego re­
sortu Franciszkiem Gaikiem oraz prezesem Agencji ds. Inwestycji Za­
granicznych Zbigniewem Piotrowskim, Rozmawiano głównie o rozwo­
ju przemysłu samochodów osobowych

•Tego kształt obecnie rodzi się — powiedział szef resortu przemysłu. 
Z tego powodu mogą wyniknąć różne rzeczy, ale miejmy nadzieję, że ca 
ła ta sprawa zakończy sie optymistycznie (PAP)

P o n a d  4 0 0  z a b i t y c h  c y w i l i

M a s a k r a  w  s c h r o n i e
Jak poda) przebywający w sto­

licy Iraku korespondent amerykan 
skiej telewizji CNN Peter Arnetl,

’ alianckie bomby trafiły wczoraj w 
duży schron . przeciwlotniczy w cen 
trum Bagdadu, Schron ten obliczo­
ny był na 1500 osób. Miejscowe wła 
dze uważają to za jedną z więk­
szych tragedii obecnej wojny.

Cytowany przez AFP szef obro­
ny cywilnej oświadczył, iż w schro 
nie przebywało ponad 400 osób. Do 
dał, że nie sądzi, by którakolwiek 
z nich uratowała się. Ze zbombar 
dowanego schronu wydobyto dotąd 
250 ciał.

Rzecznik Pentagonu oświadczył 
w Waszyngtonie dziennikarzom, że 
nie może na razie potwierdzić wia 
domości o zbombardowaniu prze? 
lotnictwo alianckie schronu z lud 
nością cywilną. Zaznaczył, iż nie 
została zmieniona zasada atakowa 
nia wyłącznie celów wojskowych.

Prezydent Traku Saddam Husajn 
chce współpracować ze Związkiem 
Radzieckim w dążeniu do zakończę

nia wojny w Zatoce Perskiej — 
podało we wtorek późnym wieczo 
rem radio bagdadzkie.

Według rozgłośni bagdadzkiej, 
Saddam Husajn złożył takie oświa 
dczenie w czasie spotkania w sto­
licy Iraku z wysłannikiem radzie 
ckim Jewgienijem Primakowem.

Generał brygady amerykańskiej 
piechoty morskiej Richard Neal 
poinformował, że żołnierze iraccy 
słuchający zakazanych rozgłośni 
radiowych są ścigani przez specjał 
ne jednostki utworzone w,Bagda­
dzie zwane „Batalionami Egzeku­
cyjnymi", które polują także na de 
zerterów,

Są to specjalne oddziały wyła­
wiające żołnierzy, którzy interesu 
,ią się wrogą propagandą lub przy 
mierzają się do opuszczenia miej­
sca zakwaterowania. Generał Cha 
lid Binsultan, dowódca sił saudyj­
skich, poinformował w' ubiegłym 
tygodniu dziennikarzy, że „Batalio 
ny Egzekucyjne” utworzone zosta 
ty z żołnierzy gwardii republikań 
skiej.

Mały Syzyf? Fot. KAZIMIERZ LIGOCKI

Do Holandii
Turystycznie i po samochody 

najtaniej z „JANA-TGURS” 

agency w Gorzowie

ul. Świerczewskiego 122 

pok. 323, tel. 260-01 wew. 43 

TERMIN: 17—21.03. br.

Koszt 1.867.000 zł.
192-Zb

J U T R O

■fc Po co Ruskim zima? — kores­
pondencja Mirosława- Kulęby z 
Moskwy

•& Cisza może zabić — reportaż 
Grażyny Cudak 

☆ Kradzione nie tuczy — opowia­
stka Danielą Sateclta 
felietony, horoskop, krzyżówka, 
programy TV i radia 
kolumna młodzieżowa — ,.Kwa­
drat"

Warto wydać 1000 zł za 16 stron 
naszej Gazety,

SKLEPY SPOZYWCZE
▼ pieczywo — w ciągłej sprzedaży 
V ryby świeże i mrożone
T sałatki rybne, śledzie w sosie tatarskim, majonezo­

wym i musztardowym
f  owoce: pomarańcze i banany — w konkurencyjnych 

cenach.
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! HURTOW NIE TAJLAN DZK IE  I
o f e r u j ą  - S P O D N I E  - 7 8  0 0 0  z ł

m — zabawki — 18.000 zł,
2  — komplety jeansowe — 85.000 zł, 5
JJJ — spódnice — 70.000 zł,
JJ — spodnie dziecięce — 45.000 zł, S£
J  , — bluzki damskie — 50.000-65.000 zł; U
g| — spodnie elastyczne — czarne — 90.00!) zł, - £J

SŁUBICE, ul. Wojska Polskiego 93 czynne 8—12. 15—13.30.
RACULA. 167B k/Zielonej Góry czynne 9—13, 16—19. i 1096-Z
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N a j t a ń s z a

k a w a
w Gorzowie 

25 DAG — 7000 ZŁ

sprzedaż hurtowa

Gorzów, ul. Gnieźnieńska G1

całą dobą
188-Zb
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W Y D A R Z E N IA
Kolejna misja pokojowa

BELGRAD. Bez uchwalenia dokumentu końcowego zakończyło się 
spotkanie w Belgradzie ministrów spraw zagranicznych 15 krajów 
niezaangażowanych poświęcone szukaniu pokojowych rozwiązań kon 
fliktu w. Zatoce Perskiej. Ministrowie przedstawili poglądy reprezen 
towanych rządów w tej sprawie, przy czym ogólnym motywem by­
ła intencja, aby kryzys zakończyć jak najszybciej poprzez znalezie­
nie pokojowej formuły jego rozwiązania.

W spotkaniu brał również udział przedstawiciel Organizacji Wy­
zwolenia Palestyny.

Jedynym konkretnym wynikiem spotkania była decyzja w spra­
wie wysłania możliwie jak najszybciej specjalnej misji krajów,' neu­
tralnych do Bagdadu, a następnie do Waszyngtonu, aby w bezpo­
średnich rozmowach z politykami irackimi i amerykańskimi szukać 
sposobu położenia kresu rozlewowi krwi w rejonie Zatoki Perskiej.

Ustąpił wicepremier Rosji
MOSKWA. Wczoraj podał się do dymisji Giennadij Filszyn, wice 

premier Federacji Rosyjskiej.. Wiadomość tę podało radio Rosja. Fil 
szyn, związany z zaniechanym programem „500 dni”, mającym wy­
leczyć radziecką gospodarkę, twierdzi, iż stał się . ofiarą kampanii 
przeciwko liberalnemu kierownictwu republiki

W liście informującym o rezygnacji, Filszyn oskarża „specjalne 
służby" oraz radzieckich twardogłowych o działania zmierzające do 
zdyskredytowania rosyjskiego przywódcy Borisa Jelcyna'.

Szwajcaria: jeszcze za wcześnie
BERNO. Szwajcaria uważa, że „jeszcze jest za wcześnie dla na­

wiązania oficjalnych stosunków dyplomatycznych z Litwą” — gło­
si komunikat opublikowany przez departament federalny spraw za 
granicznych w Bernie.

W komunikacie-stwierdza się również, że „w pierwszym rzędzie 
powinno nastąpić opublikowanie oficjalnego oświadczenia o niepo-

• dległoźc! Litwy; po rozmowach z rządem radzieckim”.

Krym znów autonomiczny
MOSKWA. Parlament ukraiński podjął decyzję przywrócenia Kry 

mowi autonomii, odebranej w 1945 roku przez Stalina po deportacji 
Tatarów. krymskich. Jak podała wczoraj agencja TASS, decyzja zo­
stała podjęta w następstwie przeprowadzonego 20 stycznia referen­
dum. Za autonomią wypowiedziało się 93,2 proc. respondentów.

Agencja TASS zaznaczyła, że decyzję parlamentu poprzedziły bu­
rzliwe debaty. Wielu Tatarów powraca już na swe dawne ziemie.

OWP ciice współpracować i  policją
SZTOKHOLM. Przedstawiciel Organizacji Wyzwolenia Palestyny 

w Sztokholmie Eugene Makhlouf oświadczył, że organizacja ta chęt 
nie nawiąże współpracę ze szwedzką policją bezpieczeństwa SAEPO 
w celu ujawniania  ̂ i zwalczania akcji terrorystycznych. Według 

Makhloufa, OWP już dwukrotnie składała wywiadowi i kontrwy­
wiadowi szwedzkiemu ofertę współdziałania, ostatnio w 1989 r. W 
obu wypadkach odpowiedź była negatywna.

Podobnie stało się i tym razem. Dyrektor SAEPO Mats Boerje- 
sson zakomunikował, że „jeśli E. Makhlouf lub ktokolwiek inny w 
OWP ma informacje o przygotowaniach do jakichś aktów terroru, 
powinien nas o tym zawiadomić. Nie jesteśmy natomiast zaintereso 
wani. żadną formą zorganizowanej współpracy z OWP”.

Możliwa militaryzacja kolei
BUKARESZT. Rozpoczęty przed kilku, dnfami strajk kolejarzy z 

.rejonu Jass, .mimo toczących się rozmów ze stroną rządową;, przyj­
muje coraz szerszy zasięg. Dołączyli do niego również kolejarze z 
rejonu Timisoary, a w Bukareszcie niektóre służby podjęły, wspie­
rający kolegów z Mołdawii i Banatu, strajk typu japońskiego.

W sumie akcja strajkowa sparaliżowała kolejnictwo na obszarze
13 województw, blokując przy tym rumuńskie dostawy do Związku.- 
Radzieckiego.

Rzecznik prasowy rządu Bogdan Baltazar nie wykluczył milita­
ryzacji rumuńskiego kolejnictwa w razie przybrania przez akcję

■ strajkową szerszych wymiarów.

Krwawy atak Czerwonych Khsnerów
BATTAMBANG. Według informacji przekazanych przez naocz­

nych świadków, Czerwoni Khmerzy ostrzelali w niedzielę z broni 
ciężkiej miasto Battambang, stolicę nrow.incji o tej samej nazwie, 
położonej w północno-zachodniej części Kambodży. Zginęło 16 osób 
z ludności cywilnej, a- dziesiątki innych zostało rannych. Zniszczeniu 
uległo ponad 60 domów i sklepów.

Trzy dni po ataku w Battambang. drugim co do wielkości mieście 
Kambodży, panował spokój. Mieszkańcy soodziewają sie jednak ko­
lejnych ataków ze strony Czerwonych Khmerów, których celem 
jest według lokalnych władz przejęcie kontroli nad prowincją.

Czy Mziemy latać bezpiecznie?
OTTAWA. Poprawa bezpieczeństwa lotów w samolotach pasażer­

skich, to cel rozpoczętej we wtorek w Montrealu międzynarodowej 
konferencji. Biorą W niej udział przedstawiciele z 70 państw.

Głównym celem jest wypracowanie zasad konwencji międzynaro­
dowej w sprawie wzmożenia środków bezpieczeństwa na lotniskach, 
a zwłaszcza wykrywania wybuchowych ładunków plastykowych. 
Decyzja w sprawie wypracowania takiej konwencji oraz unowocześ 
nienia aparatury wykrywającej niebezpieczne ładunki była podjęta 
przez Radę Bezpieczeństwa ONZ.

Konferencję otworzył sekretarz generalny ONZ J»vier Perez de, 
Cuellar, który wyraził nadzieję, iż obecne apotkante Stanie się waż­
nym krokiem na drodze zwalczania terroryzmu międzynarodowego.

Hsstecker ninlaS ciężko cfiory
BERLIN. Stan_ zdrowia byłego szefa partii i państwa wschodnio- 

niemieckiego Ericha Honeckera jest nadal bardzo poważny — oś­
wiadczył wczoraj w Berlinie jego adwokat Friedrich Wolf.

78-letni Honecker, którego berlińska prokuratura ściga listem goń 
czym, przebywa od grudnia ub.r. na oddziale kardiologicznym ra­
dzieckiego szpitala wojskowego w Beelitz pod Berlinem. S.trona ra­
dziecka, jak do tej pory, nie zareagowała na formalny wniosek rzą­
du federalnego o przekazanie Ericha Honeckera niemieckiemu wy­
miarowi sprawiedliwości.

We wtorek akredytowany w Berlinie dyplomata radziecki zaprze 
Ĉ ył. jakoby Moskwa i Bonn prowadziły tajne negocjacje w spra­
wie Honeckera.

Porozumienie i e  Klerk - fadefa
KAPSZTAD. Rząd południowoafrykański i Afrykański Kongres 

Narodowy (ANC) osiągnęły we wtorek porozumienie w " Kapsztadzie 
W sprawie istoty problemu więźniów politycznych i walki zbrojnej 
Prowadzonej przez ANC Informację tę podano' po 12-godzinnvm po 
siedzeniu grupy roboczej wyłonionej przez rząd i ANC. W trakcie 
obrad doszło do rozmowy premiera RPA Frederika Willema de 
Klerka i wiceprzewodniczącego ANC Nelsona Marnieli.

i Wspólny kftmuniUat stwierdza, że omawiane problemy rozwiązano
i osiągnięto porozumienie w sprawach zasadniczych. (PAP)

W C T  „Solidarność” i OPZZ żądają:

Każdemu po średniej
„Akcję protestacyjną przeprowa­

dzimy z uwagi na lekceważący sto­
sunek rządu do płac i zubożenia 
rodzin pracowniczych uspołecznio­
nych zakładów pracy” — tak roz­
poczyna się oświadczenie związ­
ków zawodowych działających w 
Gorzowskich Fabrykach Mebli w 
Skwierzynie. Wczoraj, rozpoczęła 
się tam akcja protestacyjna. Decy­
zja o akcji podjęta została na ze­
braniu załóg we wszystkich zakła­
dach wchodzących w skład GFM.

N ie m c y  oddają  nam
A i b a ń c z y k ó w

W nocy z 12 na 13 bm. polsko- 
niemiecką granicę w rejonie Szcze­
cina przekroczyła nielegalnie gru­
pa Aibańczyków. — pięć osób doro 
slych oraz dwunastoletni chłopiec. 
Zostali oni zatrzymani przez nie­
miecką straż graniczną i zawróce­
ni do Polski Kilka dni temu za­
trzymano po stronie niemieckiej i 
zawrócono do Polski 9-osobową gru 
pę obywateli Albanii, próbujących 
nielegalnie dostać się dó Niemiec.

JJ
JJ

To będzie obóz 
bezrobotnych

J e d e n  z ra d n y c h  N o w ej R u d y  s n u ­
je  n a  ła m a ch  „ D zie n n ik a  D o lnoślą ­
sk ieg o ”  p o n u rą  w iz ję  p rzy sz ło śc i tego  
gó rn iczeg o  m ia s ta . Z a p ro p o n o w a ł on  
, .og rodzen ie  N ow ej R u d y  d ru te m  k o l­
czas tym  i og łoszen ie  je j  je d n y m  w ie l 
k im  obozem  b e z ro b o tn y c h ” . P o n ad  
5-ty s ięczn a  za ło g a  k o p a ln i „ N o w a  R u ­
da*’ je s t  p e łn a  n ie p o k o ju , co s y g n a li­
zu je  r a d n y  w  d ra m a ty c z n e j w y p o ­
w iedzi p ra so w e j. (PA P)

G O RZÓ W  BEZ CIEPŁA
B lisko  30 ty s ię c y  m ieszk ań có w  

G or/.ow a m ia io  w c zo ra j p rzez  ca iy  
dz ień  z im n e  k a lo ry fe ry . P rzy czy n ą  
by ło  p ę k n ięc ie  — g łęboko  pod z iem ią
— ru ro c ią g u  m a g is tra ln e g o  z a s ila ją ­
cego Z W c h  „ S tilo n ” . Od r a n a  ek ip y  
p rz e d s ię b io rs tw a  p rz y s tą p i ły  clb u su  
w an ia  a w a r ii.  M im o m ro zu , e le k tro ­
c iep ło w n ia  m u s ia ła  Jed n ak  w y łączyć  
c iepło  dla wszystkich sw o ich  o d b io r 
ró w , W ieczo rem  ru ro c ią g  n a p ra w io ­
no . ■ . . (cud)

Związkowcy wysunęli pod adre­
sem rządu trzy postulaty. Dotyczą 
one jednakowego traktowania 
wszystkich podmiotów gospodar­
czych w zakresie płac, zmiany „po­
piwku” uniemożliwiającego prawi­
dłowe funkcjonov/anie przedsię­
biorstw państwowych oraz umożli­
wienia wzrostu płac w firmie do 
poziomu średniej krajowej.

„Jeżeli nasza akcja protestacyj­
na w obecnej formie nie zmieni po 
stanowień rządu — zapowiadają w 
imieniu komitetu protestacyjnego 
Władysław Nagajek ze związku 
OPZZ-owskiego i Paweł Sokół z 
„Solidarności” — będziemy zmusze­
ni do podjęcia innych form prote­
stu, ze strajkiem czynnym włącz­
nie”. (a.w)

Wywiad Wałęsy i Havla

Komunikat GUS
1. Przeciętne miesięczne wynagro 

dzenie w 5 podstawowych działach 
gospodarki narodowej (bez wypłat 
z zysku i nadwyżki bilansowej w 
spółdzielniach) w styczniu 199i r. 
v/ stosunku do grudnia 1990 r. ob­
niżyło się o 6,1 proc.

Wskaźnik ten służy celom okreś­
lonym w rozporządzeniu ministra 
pracy i polityki socjalnej w spra­
wie sposobu obliczania dodatku wy 
równawczego przysługującego pra 
cewnikom po uprzednim rozwiąza­
niu z nimi stosunku pracy z przy­
czyn dotyczących zakładu pracy.

2. Przeciętne miesięczne wynagro 
dzenie w 6 podstawowych działach 
sfery produkcji materialnej w sty­
czniu 1991 r. w stosunku do grud­
nia 1999 r- obniżyło się o 5,5 proc.

Wskaźnik ten służy celom okreś­
lonym w ustawie o opodatkowaniu 
wynagrodzeń.

Dane podane w pkt. 1 zostaną opu 
blikowane w Dzienniku Urzędowym 
GUS nr 2 z 1991 r., a w pkt. 2 w 
Dzienniku Urzędowym Rzeczypospo 
litej Polskiej „Monitor Polski”.

(PAP)

PODATEK  
D R O G O W Y  

D O  K O Ń C A  LUTEGO
M inisterstw o finansów  poin 

form ow ało, że term in  p łatności 
podatku  od środków  tran sp o r 
tow ych (daw niej —  podatek 
drogow y) przedłużony został 
do końca lutego br.

Ewa Łętowska ocenia:.
„'Niewiedza, lenistwo...”

Urzędzie popraw sią
Na istniejący nadal nihilizm konstytucyjny, brak świadomości zna­

czenia paktów praw człowieka w codziennej działalności aparatu pań­
stwowego i zagrożenia pozycji obywatela wynikajace z braku zaintere­
sowania dla nieuchronnych, ubocznych skutków zmiany prawa zwróci­
ła uwagę Rzecznik Praw Obywatelskich Ewa Łętowska w swym do­
rocznym sprawozdaniu przedstawionym wczoraj sejmowej komisji spra 
wiedliwosci. Posłowie zaakceptowali sprawozdanie rzecznika, proponu­
jąc m.in., aby np. Sejm podjął stosowną uchwałę zobowiązującą zain* 
teresowaąe urzędy i instytucje do wykorzystyw-amia wniosków płyną­
cy cli z doświadczeń Rzecznika Praw Obywatelskich.

Jak podkreśliła E. Łętowska, Polska jest wciąż krajem w którym po 
szczególne prgana administracji działają niejako autonomicznie, nie 
znając „Polityki ’ i zamierzeń innych resortów, co powoduje narastanie 
sprzeczności i niespójności między decyzjami różnych ..centrów” oraz 
opieszałość przy rozwiązywaniu spraw wymagaiących współdziałania 
i koordynacji. Jej zdaniem mamy do czynienia ze zjawiskiem „każdy 
sobie rzepkę skrobie1’. Obywatel odbiera takie działanie jako chęć na­
ruszenia jego interesów. Jest to postępowanie wybitnie demoralizujące 
i negatywnie wpływające na zaufanie obywatela do władzy której po 
czynania są w tej sytuacji odczytywane jako arogancja, podczas gdy 
najczęściej chodzi o niewiedzę, lenistwo, niski poziom profesjonalny i 
brak kultury prawnej. (PAP)

ViC; V. ... :,r >•• :• - ; ■ ż i •.

S U P E K € X P R E S S

FIA T A  126p, s ta r a  200 — sp rzed am .. 
CorzO w, te l. 740-26 . 184-Zb

VW  PA SS A T A  co m b i o ra z  s iln ik  i 
sk rz y n ię  b iegów  do f ia ta  125p — sp rze  
dam . B aczy n a  116/5 (gorzow skie).

190-Zb

TV —  k o lo ro w e  P h il ip s  — u ż y w an e  
p e łn o sp raw n e  ta n io  — sp rzed am . Zie 
iona  G ó ra , P o d g ó rn a  61/4, te l. 719-54.

1205-Z

R EN A U LT — 18 G T S ro k  1979 ~  p il
n ie  sp rzed am . C en a  20 m in . S łub ice , 
u l. P la c  W olnośc i 17B/7. 193-Zb

ZA K Ł A D  k ra w ie c tw o  sk ó rzan e . G o­
rzów’, Ł o k ie tk a  7 (w- p odw órzu ) — 
p rz y jm ie  p a n ie  (p e łn o le tn ia  i n iep e ł­
n o le tn ia ) do n a u k i  zaw o d u . 195-Zb

Razem skoczymy 
na Zachód

Przed zbliżającym się spotkaniem 
na szczycie przywódców Polski, 
Czechosłowacji i Węgier w Wyszo­
grodzie węgierski dziennik ,,Nep- 
szabadsag” opublikował wywiady 
z prezydentami Lechem Wałęsą i 
Vadavem Havlem, nadając im 
wspólny tytuł -  .,Trzy kraje ska­
zane są na współpracę”.

Podkreśla się stwierdzenie polskie 
go prezydenta o tym, że przyszłość 
kontynentu europejskiego widzi w 
rozpadzie bloków wojskowych, 
ekspopuje się też stwierdzenie Le­
cha Wałęsy, że „jeśli będziemy 
współpracować, a przecież na współ 
pracę jesteśmy skazani, to droga do 
Europy będzie szybsza i mniej wy­
boista, przyłączenie się zaś do cywi 
lizacji zachodniej łatwiejsze i tań­
sze".

Z wypowiedzi głowy państwa cze 
chosłowackiego wybija się stwier­
dzenie, że współpracę tę powinna 
cechować otwartość i że korzystne 
dla wszystkich stron współdziałanie 
nie jest wymierzone ^przeciw ko­
mukolwiek. „Każdy z'nas oddziel­
nie nie znajdzie się jednym sko­
kiem na Zachodzie”. • (PAP)

Żydowskis pamiątki
O ca lić  od z n i s z c z e n i a

N oszę się  z z am ia re m  p o w o łan ia  
p rz y  B iu rze  K o n g resó w  „ O rb is ” w 
W arszaw ie  fu n d a c ji  o c h ro n y  d z ied z i­
c tw a  k u ltu ro w e g o  Ż y d ó w  w  P o lsce  — 
p o w ied zia ł d y re k to r  b iu ra  — Z b ig n iew  
U n g e r. M am  n a d z ie ję , że fu n d a c ja  po 
w sta n ie  w  cze rw cu  br.
• B lisko  900 la t  w spó lnego  is tn ie n ia  w 
je d n y m  k r a ju  n a ro d ó w  p o lsk iego  i ży 
d o w sk iego  p rzy n io s ło  w ie lk ie  dz ied z i­
c tw o  k u ltu ro w e . W ie le  z t e j  sp u śc izn y  
u leg ło  zn iszczen iu , T o zg rab ien iu  p rz e ­
de w sz y s tk im  w  w y n ik u  I I  w o jn y . To 
co zosta ło , n iszcze je  w  d a lszy m  c iągu .

EURO p a le ty  — k u p ię . G orzów , te l. rego  59B/9. 
?*0-51 w ew . 61. 194-Zb ------------------

O ST „ G ro m a d a "  O /W  G orzów , E/SU- 
lęc in  — p r z e p r a s z a  u czes tn ik ó w  
im p rez y  clo H a m b u rg a  w te rm in ie  
5—7.02. b r . za a w a r ię  w ozu  na tra s ie  
H a m b u rg  — Ś w iecko  (5 km  od p rz ę j 
śc ia  g ran ic z n eg o  — zam arzn ię c ie  u kia  
du  ham u lcow ego). Uł-CSG

SAM OCHÓD fo rd  g ra n a d a  2.1 d iesel, 
ro k  p ro d . 1982, ta n io  sp rzedam . W ol­
sz ty n , te l. 334. 1192-Z

PA W IL O N  h a n d lo w y  50 m  kw . -f- m ie 
szk an ie , 3 p o k o je  w  b u d y n k u  p ię tro ­
w ym  do  m ałego  w y k o ń c ze n ia  w  N o­
w ogrodz ie  B obrz . s p r z e d a m .  K le 
p in a  42. 1195-Z

NOWO o tw a r ta  h u r to w n ia  .iYUM A’\  
u l M oniuszk i 14 o f e r u j e :  du ży  a so r 
ty m e n t k a se t  w ideo  i m ag n e to fo n o ­
w ych  —■ c e n y  k o n k u re n c y jn e  o ia z  
sp rz ę t sp o rto w y  f irm y  „H E A D ” .

1I94-Z

K O M PLET n a p ra w c z y  do skody  105, 
120 — sp rzedam . Z ie lo n a  G óra. P.ato

Kto dostanie 
Oscara?

Najisrięcej nominacji do Oscara 
otrzymał wczoraj amerykański film 
„Dances with Wolves” (Tańczy z 
wilkami) Kevina Costnera. Jak pi­
sze AFP, film ten zdobył przynaj­
mniej 12 -nominacji, wśród nich na 
nagrodę za najlepszy film, najlep­
szą kreację aktorską (Costner) i naj 
lepsze role drugoplanowe, tak mę­
skie, jak i żeńskie.

Z kolei film „Dick Trący” Steve- 
na Spielberga i ..The Godfather III” 
Francisa Forda Coppoli otrzymały 
po siedem nominacji. Sześć nomi­
nacji'dostał film „Goodfellas" Mar 
tina Seorsese.

PGR-y strajkują...
W kombinacie PGR w Kwileni 

(woj. poznańskie) spotkali się przed 
stawiciele regionalnych komitetów 
strajkowych z 19 województw, re­
prezentujących wszystkie organiza­
cje związkowe działające w przed 
siębiorstwach uspołecznionego sek­
tora rolnictwa. Zdecydowali oni o 
przekształceniu dotychczasowe*# 
ogólnopolskiego komitetu protesta­
cyjnego — w ogólnopolski komitet 
strajkowy pracowników rolnictwa.

...a minister
martwi s il 
o przyszłość

Podczas posiedzenia sejmowej ko 
misji rolnictwa i gospodarki żyw­
nościowej minister rolnictwa Adam 
Tański powiedział, że udział wy­
datków na żywność w polskich ro 
dżinach sięgnie w br. ok. 60 proc. 
ich przychodów, ale globalny po­
pyt na artykuły żywnościowe wzro 
śnie nie więcej niż o 1—2 proc.

Konstruując zasady polityki rolnej 
na 1991 r. musiano też brać pod u- 
wagę fakt, że na sytuację ekonomicz 
ną rolnictwa wpływać będą coraz 
większe trudności w eksporcie pro­
duktów rolno-spożywczych. Nie bez 
znaczenia jest również przechwyty 
wanie dużej części dochodów rol­
nictwa przez szeroko pojęte jego 
otoczenie. Minister uznał, że zanie­
pokojenie właścicieli gospodarstw
o swą przyszłość by!o główną przy­
czyną protestów rolniczych w mi­
nionym roku. (PAP)

Dumas wpadnie 
na kilka godzin

W Paryżu podano do Wiadomoś­
ci, że francuski minister spraw za 
granicznych Roland Dumas, złoży
21 lutego roboczą parogodzinną wi­
zytę w Warszawie. Program tej 
wizyty przewiduje rozmowy z pre 
zydentem Lechem Wałęsą, -premie- 
rem Janem Krzysztofem Bieleckim 
oraz ministrem spraw zagranicz­
nych Krzysztofem Skubiszewskim.

Obaj ministrowie spraw zagrani­
cznych podpiszą dziesięcioletni 
układ o przyjaźni i solidarftpśęi 
między Polską i Francją.

Szef" francuskiej dyplomacji do­
kona ró\vnież otwarcia francuskie­
go ośrodka . kształcenia polskich 
kadr administracyjnych, banko­
wych i samorządowych. (PAP)

T y d z ie ń  
na d rz e w ie

Wydawałoby się, ża pofcyt aa wy 
soksśtti 30 metrów jest dla pilo­
tów błahostką. Inaczej ńia Się jed­
nak' sprawa, gdy chodzi o tygodnio 
wy pobyt na wierzchołku drzewa. 
To zaś prsydArzyło się dwóm ko­
lumbijskim pilotom, których nie­
wielki samol«t óoinał awarii nad 
dżunglą, 500 km na południe od 
Bogoty. •

Dopiero na piąty dzień po wy­
padku uznaną za zaginioną załóg? 
dostrzeżono z innego samolotu. 
Przę  ̂ cały ten czas piloci musieli 
siedzieć na gałęziach drzewa, któ 
rego korona znajdowała się tak 
wysoko, że rozbitkowie nie mogli 
opuścić się- na ziemię. (TASS)

s p r z e d a m  ta n io  m ag ie l gazow y. Su 
lechów , te ł, 28-59. 24-SG

SPA W A R K Ę SPB-400, p a ssa ta  k o m ­
bi 1379 .po re m o n c ie  sp rzed am . G o­
rzów , te l. 351514. G-4

KRAWIECTWO 
KONFEKCYJNE 

Zbigniew  Jakubow sk i 
Pabianiee, 

ul. Zielona 22/22, 
tel. 15-10-43 

o f e r u j e
w dużym wyborze
— spodnie dżinsowe — różne 

rozmiary
— spfidnice i bluzki baweinia 

ne z dzianiny w różnych 
kolorach

—y spodnie męskie z elan&ba- 
wełny w różnych kolora’!!

Przy większym zakupie :-«n;
konkurencyjne 183-Zb

Policja prosi 
o kontakt

4 stycznia w  Zielonej Górze 
przy al. W ojska Polskiego poli­
cjanci znaleźli dw a kom pletne 
kola sam ochodowe o num erach  
155-SR-15. W łaściciela tych 
kół prosi się o osobisty kon­
ta k t z K RP w Zielonej Górze, 
ul. P artyzan tów  40, pokój n r 
102 lub  99 w dni pow szednie 
w godz. 8-16.

Z nożem na brata
Prokurator rejonowy w Krośnie 

Odrz. aresztował mieszkańca tej 
miejscowości pod zarzutem usiłowa 
nia zabójstwa brata.

Dramat wydarzył się w ub. tygo 
dniu. Kłótnia między braćmi, rozpo 
częta od drobiazgu, przerodziła się 
w szarpaninę i wydawałoby się, że 
na niej się zakończy. Niestety, .star 
szy z rodzeństwa w pewnej chwili 
poszedł dc kuchni po nóż, wrócił do 
pokoju i ugodził nim brata. Ten os 
tatni — okazało się •- miał wiele 
szczęścia. W’ąskie ostrze noża trafi 
ło w żebro i zgięło się. Poszkodowa 
ny żyje, a odpowiedź na pytanie: 
„C-zy brat chciał naprawdę zabić 
brata?” stara się znaleźć prokura­
tor. ' (eska)

Trzymaj się pan, 
panie Dortmoor

W Leds (W. Brytania) odbyły się 
pierwsze zawody w rzucaniu wał­
kiem do ciasta na odległość i do 
celu. W zawodach mogły brać u- 
dział tylko zamężne damy.

W obu konkurencjach wygralą 
Rosę Dortmoor, która w rzucie w 
dal posłała wałek na odległość 25 
.metrów.

Zielonogórska Gorzowska 
Głogowska G A Z E T A  N O W A

R ED A G U JE K O LEGIU M : R e d a k to r nacze lny  — A n d rz e j B uck ; za­
s tęp cy  re d a k to ra  n acze lnego  -  A n d rz e j C u d ak , K o n rad  S tang lew icz  1 
M ieczysław  W ięckow icz, s e k ie ta rz  re d a k c ji - A lfred  S ia te c k i zastępcy  
se k re ta rz a  re d a k c ji  -  J a n u s 2 A m puła  A nd rze j G a jd a , J o la n ta  S ad o w ­
ska R edakc ja  Z ielona G ora , al N iepodległości 22 I p ię tro , tel 710-77, 
fax  722-55, re d a k c ja  n ocna  te le fo n  39 13 te le k s  0432253, G orzów  ul C h ro ­
b rego  31, te le fo n  226-25. 571-49 G łogów  ul Ś w ierczew sk ieg o . 11 te le fo n  
33-29-11. B iu ra  og łoszeń  Z ielona G óra . ul W es te rp la tte  30, G orzów  1 
G łogów  w  s ied z ib a c h  re d a k c ji o ra z  w o d d z ia łac h  G ro m a d y  i a g en c jach .

O głoszenia są p rz y jm o w a n e  rów n ież  te le fa k se m  666 22. R ed ak c ja  n ie  od- 
pow iada za tre ść  ogłoszeń , n ie  z w ra ca  n ie zam ó w io n y ch  te k s tó w , zd jęć
i ry su n k ó w , z as trzeg a  sobie p iaw o  s k ia c a n ia  o trz y m y w a n y c h  m a te r ia , 
lów  i zm ian  Ich ty tu łó w  W ydaw ca A LPO se Z ie lona  G óra . ul K rę ta  5. P re  
n u m e ra ta  zg łoszenia p rz y jm u ją  o ddz ia ły  l d e le g a tu ry  RSW „P rasa- 
K siążka-R uch" ' -  P rze d s ięb io rs tw a  U pow szech n ian ia  P ra sv  i K siążk i o raz  
do ręczyc ie le . D ru k : D ru k a rn ia  P raso w a  Z W P, Z ie lo n a  G óra , ul. R eja  8 
N r Indek su  350788.
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W  B ie - H ie ig  w  Z ie lo n e j  Górze

Korona i peugeot d!a najpiękniejszej!
Niebawem czeka nas kolejna odsłona, mającego najbogatszą 

tradyc.1% konkursu „Miss Polonia". W tym roku uroda i wdzięk 
kandydatek będą największymi atutami w walce o koronę naj­
piękniejszej Polki i... nowy model peugeota 603.

Rywalizację rozpoczynają eliminacje wstępne, których orga­
nizatorem w obu lubuskich województwach jest gorzowski Wo­
jewódzki Dom Kultury (ul. Wal Okrężny 36, tel. 244-03 lub 
255-82). Uwieńczy je finał regionalny, już z udziałem publiczno­
ści, który odbędzie się w gorzowskim teatrze 10 marca. Wów­
czas wybrane zostaną Miss Ziemi Lubuskiej, Szczecińskiej i Pil­
skiej, które otrzymają przepustkę do wielkiego finału (czerwiec. 
Warszawa).

Tak więc urodziwe Lubuszanki na start! Dla kandydatek z 
województwa zielonogórskiego okazja nadarza się już za kilka 
dni. W najbliższą niedzielę- (17 bm.) w sali zielonogórskiego 
ośrodka kultury przy ul. Sienkiewicza, o godz. 11 rozpoczną się 
bowiem eliminacje wstępne, (bez udziału publiczności). Tam mo­
żna także uzyskać szczegółowe informacje o konkursie (tel. 
56-05) j zgłosić swój udział w imprezie. (jas)

„Przyroda umiera” —  w Szprotawie
Na szczęście to tylko tytuł pokonkursowej wystawy fotograficz­

nej zorganizowanej przez sekcją fotograficzną Spółdzielni Miesz­
kaniowej w Szprotawie, ffa konkurs,' któremu przyświecało ekolo­
giczne hasło „Tylko: ziemia, woda, powietrze — reszta przemija”, 
wpłynęło 107 prac 24 autorów. Jury w składzie: Bronisław Bugiel, 
Piotr Janczaruk, Reginald Rębisz przyznało następujące nagrody 
— Grand Prix Bogdanowi Mistoniowi 7. Łużyckiego Towarzystwa 
Fotograficznego w Żarach; w kategorii szkolnej — I nagrodę Nor­
bertowi Kasprzakowi również z ŁTF w Żarach, dwie równorzędne
II nagrody Beacie Gąszczak ze Szprotawy i Jolancie Bednarek z 
Żar; w kategorii dla dorosłych I nagrodę Wiesławowi Golewskiemu 
z Gubina, drugą nagrodę Zenonowi Głowali.z Rybniki Śląskiego,
III nagrodę Radosławowi Kłosińskiemu z Młodzieżowego Laborato­
rium Fotograficznego z Zielonej Góry. Nagrody przyznali również 
sponsorzy konkursu: holenderska firma „FELKAM” — Zbigniewo­
wi Szczęsnemu z Żar, Pewex z Poznania — B. Mistoniowi, Prezes 
spółdzielni Mieszkaniowej w Szprotawie — Robertowi Ziałinskiemu 
z Żar, burmistrz Szprotawy — W. Golewskiemu.

Wystawa pokonkursowa i sam konkurs — to przykłady działań 
kulturalnych w nowej, trudnej rzeczywistości. Prezes sekcji foto-- 
graficznej SM w Szprotawie Reginald Rębisz wykorzystał prywat 
ne układy z holenderską firmą, która podarowała milion złotych. 
Milion osiemset złotych dołożył Narodowy Fundusz Ochrony Śro­
dowiska i Zasobów Naturalnych, reszta to wysiłek społeczny szpro 
tawskich pasjonatów fotografii.

Otwarcie wystawy już 15 lutego 1S91 r. o godz. 17.00 w Szprotaw 
skim Domu. Kultury. - - (Czem.)

N o w o c z e s n o ś ć  w  ż a r s k i e j  „ M z i e z ó w c e ”

Zaklaiy Przemyślu Odzieżowego w Żarach planują w tym ro 
ku wyprodukowanie 320 tysięcy okryć damskich i męskich. 
Producent, ten ma od 'lat ustaloną markę na rynkach zachod~ 
nich, a także 10 USA i Kanadzie.

Ostatnio wprowadzono tu system komputerowego przygoto­
wania. produkcji. Urządzenia firmy „Microdynąmics” obsługują 
(widoczne, na zdjęciu) Jadwiga Mazurkiewicz i Irena Dembek. 
Obie panie przeszły uprzednio przeszkolenie w Monachium.

Tekst i fot. (ŻR)

W Nowogrodzie Bobrzańskim
W okowach 
starych
paragrafów

W mieście jest sporo wolnych 
działek budowlanych. W kolejce 
czekają chętni do ich wykupie­
nia, więc wydawałoby się, że nie 
powinno być problemów. Okazuje 
się to jednak nie takie proste.

Najpierw teren trzeba zinwen 
taryzować, zmierzyć, a dane na- 
ni*fó na odpowiednie druki. Po- 
t:m musi zebrać się komisja, 
wszystko przeanalizować i... pod- 
pisać. Następnie dokumentacja 

' trafia do Urzędu Wojewódzkiego, 
a z UW do urzędu notarialnego. 
Kolejne podpisy, pieczątki, opła­
ta skarbowa... Po tych wszystkich 
operacjach można wreszcie przy 
stąpić do sptzedaży działek.

Procedura trwała sześć (!) mie 
sięcy.

asp

Ziemi dużo, 
chętnych brak

350 hektarów ziemi rolniczej w 
gminie nie ma swojego gospoda­
rza. Do Urzędu Gminy i Miasta 
zgłaszają się chętni, z innych gmin, 
ale rezygnują z nabycia gruntów, 
ponieważ nikt w Nowogrodzie nie 
może im pomóc w uzyskaniu mie 
szkania. Rolnik powinien mieszkać 
w pobliżu swoich gruntów, a we 
wsiach brakuje wolnych domów, 
gdyż zamieszkują w nich starzy 
rolnicy.

Urzędowi znowu przybyło ziemi 
—- 200 hektarów, których zrzekł się 
PGR Kożuchów. W Zakładzie Rol­
nym Skibice, należącym do PGR w 
Bogaczowie, coraz głośniej mówi się 
o upadłości gospodarstwa.

Powstało w gminie kilka planta 
cji czarnej porzeczki i truskawek, 
rozwija się sadownictwo. Wszystko 
wskazuje na to, że ten ostatni dział 
produkcji będzie się cieszył coraz 
większym zainteresowaniem rolni­
ków. Problem jednak tkwi w tym, 
że w gminie Nowogród .nie ma. prze 
twórni owoców. Nie ma też niko­
go, kto miałby pieniądze na tego 
rodzaju inwestycję. (asp)

Strzały do radnych w Howym Miasteczku
(Ciąg -ialszy . ze str. II
Rada więc powołała komisję, 

której zadaniem było sprawdze­
nie, czy podpisy na listach są 
prawdziwe. Okazało się, że na 
listach znalazły się podpis, osób 
nieupoważnionych do głosowania, 
jak i podpisy osób, które nie pa­
miętały, by kiedykolwiek wystę­
powały przeciw radzie. Po kore­
kcie komisja stwierdziła, że mo­
żna uznać za ważne 774 podpisy. 
Gdyby więc miało dojść do refe 
rendum, ta ilość była wystarcza­
jąca. Po czasie komisja otrzyma 
ła dodatkową listę z 58 pockpisa 
mi o-wotum nieufności;

We wtorek po południu odby­
ła się sesja rady, Mówiono o tym, 
że trzeba doprowadzić wodę na 
osiedle domków, oświetlić mia­
sto, skończyć* rozpoczęte inwesty 
cje. Za co, skoro kasa miasta pu­
sta? Gdyby doszło do referen­
dum, kosztowałoby ono około 30 
min zl. Drugie tyle należałoby 
wydać na kolejne wybory no­
wych. radnych. To czy nie lepiej 
te pieniądze wydać na niezbędne 
inwestycje? Na tak postawione 
pytanie padały różne odpowiedzi: 
albo niech radni zrezygnują dobro 
wolnie z funkcji (jedna spośród

radnych oświadczyła,’że nigdy się 
na to me zgoozi), albo niech Ko­
szty referendum pokryją ci, któ 
rzy chcą nowej rady. Radni wiej 
scy uznali, że konflikt istnieje wy 
łącznie w Nowym Miasteczku, 
wsie nie powinny pokrywać ko­
sztów referendum. W kuluarach 
radni wiejscy mówili, że dopro­
wadzą do podziału gminy na 
miejską i wiejską, ponieważ ma 
ją już dość tej sprawy.

Problem . jednak tkwi w tym, 
że z punktu widzenia prawa li­
sty złożone w UW i radzie nie 
upoważniają nikogo do przepro- 
wądzenia referendum. Ustawa o 
samorządzie terytorialnym dopu­
szcza taką możliwość, ale jedno­
cześnie odsyła do ustawy o kon 
sultacjach społecznych i referen 
dum z 1937 r. A tam jest jasno 
powiedziane, że owszem kampa­
nię można przeprowadzić, ale 
przy udziale sił społecznych sku 
pionych w PRON, PZPR, ZSL, 
SD. Na mapie politycznej pozo­
stało wyłącznie SD, pozostałe in­
stytucje polityczne przestały ist­
nieć, kto więc jest upoważniony 
do prowadzenia .referendum? Zre 
sztą podobnych zgrzytów w usta­
wie o samorządzie lokalnym jest 
więcej.

Ten ostatni argument niewielu 
zebranych na sesji przekonywał. 
Burmistrz stwierdził, że jeśli doj 
dzie do referendum, on poda' się 
do dymisji. Szef straży pożarnej 
powiedział, że jest to pośmiewis 
ko na całe województwo, a jeden 
z wyborców wykrzyknął: pies trą 
cał taką demokrację!

W końcu radni uchwalili, iż 
można przeprowadzić referendum 
w sprawie odwołania Rady Gmi 
ny i Miasta, lecz pod warunki n, 
że zostaną do jej biura dostarczo 
ne listy z podpisami hiieszkań- 
ców zawierające nagłówek „za od 
wołaniem rady". Jeśli takie listy 
zostaną dostarczone, rada wyzna 
czy termin referendum. Gdyby 
doszło do tego. będzie to pierw­
szy przypadek w kraju po majo 
wych wyborach samorządowych.

— Najpierw dajmy szansę rad 
nym, potem pomyślmy o ich oba 
leniu — rzucił wyborca podczas 
przerwy, ale czy ktoś to słyszał?

ALFRED SIATECKI

G ł o d o w e  p e n s j e
w  „ H u t s o p i e ”

Spółka z 0 .0 . „Hutsop” w Wy­
miarkach powstała w wyniku po 
działu Żagańskich Hut Szkła w 
1988 roku.

Ubiegłoroczna produkcja wytwa 
rżanego tu szkliwa sodowego w 
całości przeznaczona została na 
eksport. 20 tys.' ton po 125 , dola­
rów za tonę. Oprócz szkliwa so­
dowego zakład wykonuje opako 
wania szklane, a na temat ich 
eksportu trwają pertraktacje z 
kontrahentem niemieckim.

Dyrektorem huty jest Andrzej 
Borkowski. Sprawuje jednocześ-. 
nie: jednoosobowy zarząd spółki.

—  Od kwietnia nasze przedsię 
biorstu>o będzie przekształcać się 
w spółkę akcyjną — mówi — a 
zyski w roku bieżącym zamierza 
my przeznaczać na inwestycje.

Niedawno zakupiono trzy rosyj 
skie automaty do produkcji szkli 
wa. Dyrektor twierdzi, że mewie 
le różnią się od zachodnich, są 
natomiast dużo tańsze.

Andrzej Borkowski, 
z ó.o. „Hutsop"

dyrektor sp.

Fot. LESZEK 
KRUTULSKI-KRECHOWICZ

Wydawać by się mogło, iż dzię 
1 ki wysokiemu ekspertowi, obni­

żeniu kosztów produkcji i ener­
gochłonności o około 30 procent* 
a także zmianie formy własności, 
zarobki 380 zatrudnionych tu lu­
dzi powinny kształtować się przy 
najmniej na poziomie średniej kra 
jowej. Dyrektor mówi o milionie 
pięćdziesięciu tysiącach pensji 
miesięcznej.

Oprócz tego o formach pomocy 
■socjalnej typu dofinansowania do 
wczasów dla dorosłych i kolonii 
dla dzieci i pomocy w utrzyma- 

: niu 95 mieszkań zakładowych. 
Pracownicy natomiast narzekają 
na głodowe pobory, niejednokrot 
nie mniejsze od zasiłków dla 
bezrobotnycł. Jedna z pracownic 
zatrudniona na pełnym etacie 
w systemie czterobrygadowym 
pokazuję odcinek za grudzień — 
574.370 zł zarobku netto plus 
63.470 zł premii.

(asp)

K O P A N I C A
Miejscowość wymieniona, w źród­

łach historycznych już w poł. XIII 
wieku, uzyskała prawa miejskie w 
XV wieku, stając się miastem bę­
dącym własnością królewską. Rów­
nież z XV wieku pochodzi najstar­
sza pieczęć Kopanicy, przedstawiają 
ca na tarczy herbowej wizerunek 
ryby. Pieczęcią i herbem z takim 
właśnie godłem posługiwały się wia 
dze miasta przez prawie 500 łat, do 
czasu utraty praw miejskich w 
1934 r.

Na początku XIX w. władze Ko­
panicy oficjalnie uchwaliły herb 
miasta, zatwierdzając po prostu od 
dawna używaną pieczęć, przy czym 
oficjalny już herb otrzymał barwy: 
błękitną dla pola herbowego oraz 
srebrną (białą) dla ryby.

Symbolika dawnego herbu Kopa 
nicy stanowi oczywiście nawiązanie 
do położenia miasta nad kanałem 
obrzańskim. Niekiedy spotkać mo­
żna inną interpretację, utożsamia­
jącą rybę w herbie z herbem ry­
cerskim Glaubicz.

WOJCIECH STRZYŻEWSKI

Kultura pracuje
Żagański Pałac Kultucy można, 

nazwać placówką autorską usługo- 
wo-imprezową. Uratowano na przy 
kład od „zagłady” budynek spichle 
rza pałacowego i zamieniono go na 
dom pracy twórczej „Młynówka”, 
który w 1990 r. przyjął 495 osób, 
na ogólnych warunkach meldunko 
wych.hoteli, ^uzyskując 58.3.. min 
złotych wpływów, przy dwuosobo­
wej obsłudze całodobowej. Skrom­
ny personę] techniczny i rzemieślni 
czy wykonał prace wartości -118,5 
min złotych.

Nowością jest uruchomienie .fil­
moteki, która posiada 6300 kopii fil 
mowych i obsługuje dawne powia 
ty: Lubsko, Żary. Szprotawa. Gu­
bin, Żagań. Filmoteka w zeszłym 
roku-wypracowała 3,8 min złotych. 
W ubiegłym roku dochody własne 
pałacu wyniosły 194,4 min złotych; 
a odwiedzający pałac w formie dat 
ków przekazali 5.6 min złotych.

(z:r.)

P r e m i a  z  z y s k u

N arasta  k o n flik t!
Nadszedł czas n ieuchronnych 

konfliktów7 w  zak ładach  pracy. 
Z arobki nie w ystarczają  w ielu lu 
ciziom na  zaspokojenie podstaw o­
w ych potrzeb. Z jed n e j w ięc stro  
wy w yw ierane jes t ogrom ne p a r ­
cie  na rząd , aby zrezygnow ał on 
z tw ardego kprsu  ekonomicznego, 
z d rug ie j — pracow nicy w  p a ń ­
stw ow ych zakładach coraz w n i­
kliw iej zag lądają  do kasy, aby 
dowiedzieć się, kto, ile 1 za co 
wziął.

Otrzymałem sygnał z Zakładów 
Płyt Pilśniowych w Krośnie Od­
rzańskim. Informująca mnie oso­
ba stwierdziła, że: Z akład  zn a j­
du je  się w  ka tas tro fa ln e j sy tu a ­
cji ekonom icznej i w tym  w ła ­
śnie czasie R ada Pracow nicza 
lekką ręk ą  przyznaje sobie po 10 
milionów  prem ii na  osobę.

Podejrzewani, że już od przysze 
go tygodnia będziemy mogli spo­
kojnie planować na naszych la­
mach informacje o konfliktach w 
różnych formach na tle podziału 
premii z zysku. W związku z tym, 
że sygnał z ZPP był pierwszym, 
poświęcam mu więcej miejsca." 
Po otrzymanej informacji natych­
miast skontaktowałem się z dyre­
kcją. Zastępca dyrektora naczel­
nego Józef Słonina poinformował 
mnie o tym, że 7 lutego odbyło 
się zebranie delegatów Rady Pra­
cowniczej, na którym podjęto 
(zgodnie z przepisami) decyzję o 
wydzieleniu z ogólnej sumy po­
działu dla załogi, kwoty 206 mi­
lionów złotych, przeznaczonej dla 
członków dyrekcji i 15 osób z ra­
dy.

O skomentowanie tego faktu po 
prosiłem W aldem ara M otykę —
przewodniczącego Rady Pracowni 
czej. Przede wszystkim zdemento­
wał on informację, jakoby jakieś

konkretne sumy (wspomniane 10 
milionów) były komukolwiek przy 
znane. Owe 206 milionów — to 
ha razie rezerwa odłożona na usta 
wowo regulowaną prowizję od 
premii z zysku. Dopiero ponowne 
zebranie delegatów rady albo po 
zytywnie, albo,też negatywnie za 
opiniuje konkretne propozycje dy 
rektora .Jakikolwiek podział może 
się odbyć tylko tą drogą. W. Mo­
tyka stwierdził, że nasz rozmówca 

-należy do osób, które chciałyby 
podgrzać nastroje załogi, zwła­
szcza że użyty argument o bardzo 
słabej kondycji ekonomicznej za­
kładu nie jest do końca prawdzi­
wy. Przeczy temu twierdzeniu 
właśnie kwota prowizji odłożona 
dla dyrekcji i członków Rady Pra 
cowniczej, która przecież wynika 
z powodzenia ZPP w 1990 roku.

Czy ktokolwiek zrezygnuje z 
przyznanych pieniędzy, jeśli aku­
rat teraz zakład znalazł, się w gor 
szym położeniu? Na to pytanie 
przewodniczący nie potrafił i nie 
chciał odpowiedzieć, ,,Pracownik, 
który informował „Gazetę .No­
wą”, nie powinien poruszać tej 
sprawy, ani tym bardziej wywie­
rać jakiegokolwiek nacisku” — 
stwierdził W. Motyka.

Faktem  jednak  jest, że uzysk i­
w anie przez członków' rad  p raco ­
w niczych w państwow-ych firm ach 
ew identnych, często bardzo znaczą 
cych korzyści 7. ty tu łu  pełnienia 
w yb iera lnej funkcji — ńie je s t do 
końca uzasadnione. Tym  bardziej, 
że tradycy jn ie  już od la t b raku je  
pieniędzy na w łaściw e opłacenie 
kadry  technicznej i ekonom icznej. 
Tych w szystkich w ykształconych 
ludzi ,któ rzy  już daw no przestali 
w ierzyć, że w  Polsce docenia się 
w iedzę • (mes)

Z a k u p y  w  1 9 9 0  r .

Koszyk niezbędny
Czy przeciętny obywatel Zielonogórskiego w grudniu ub.r. będąc 

w sklepie z artykułami przemysłowymi mógł kupić więcej aniżeli 
w styczniu 1990 r. ? Przypomnę tylko, iż w styczniu średnia płaca 
w 4 podstawowych działach gospodarki uspołecznionej wvnosiła 
560.259 zł, natomiast w grudniu ’90 1.249.773 zł.

Jednym z artykułów niezbędnych każdej pani są rajstopy. Ela-
st3Tczne, cienkie. W styczniu za średnią pensję mogłyśmy sobie ku 
pić i 41 par, a w grudniu 172 pary. Panowie lubią przebierać w 
koszulach. W styczniu było ich stać na kupno 28 koszul bawełnia 
njch, z długim rękawem, zaś w grudniu musieli się zadowolić 25 
koszulami.

Ponieważ gotowe swetry osiągają coraz częściej horrendalne ce- 
nj, sięgamy po wełny, by w ciepłe zimowe wieczory dziergać ka 
mizele, pulowery i wdzianka dla siebie i najbliższych. W stvczniu 
w zasięgu naszego portfela było prawie 6 kg włóczki ze 100-pro- 
centowej wełny z importu, natomiast w grudniu mogłyśmy kupić 
ponad 9 kg tej samej wełny. Odzież trzeba często naprawiać zszy 
wac, cerowac. Na początku roku należało zrobić zapasy nici ma­
szynowych, bawełnianych, w szpulkach po 1000 metrów. Dlaczego? 
Ponieważ stać nas było na 367 szpulek, podczas gdy w grudniu nio 
głysmy nabyć już tylko 158 szpulek.

Kto w styczniu nie kupił pieluszek, w grudniu mógł sobie poz­
wolić jedynie na połowę styczniowej ilości. Podobnie buty męskie 
całoroczne opłacało się kupić na początku roku. Czekając do grud 
ma traciliśmy na tym zakupie jedną parę.

.inaczej było j, żarówkami. Za średnią styczniową pensje kru­
pilibyśmy 1408 żarówek 100-watowych, a w grudniu już tylko 403 
żarówki odpowiadały naszym średnim zarobkom.

Mam nadzieję, iż zawartość naszych portfeli uie spowodowała 
rzadszego korzystania ze środków czystości. Oto w styczniu stać 
nas było,na kupno 315 butelek szamponu ziołowego (100g), podczas 
gdy w grudniu mogljśmy sobie pozwolić jedynie na 236 opakowań 
tego specyfiku. Nie inaczej było z enzymatycznym proszkiem do 
prania — odpowiednio — 237 kertonów a 600 g i ‘224 oraz z płynem 
do mycia naczyń (250 g) 568 i 324 pojemniki. Także średnia pen­
sja pozwalała w grudniu na mniejsze zakupy waty — z 333 100- 
gramowych paczek w styczniu na 366 w grudniu.

Natomiast posiadacze samochodów w styczniu za swą średnią pen 
sję mogli kupić 233 litry etyliny 94, podczas gdy w grudniu 338 
litrów.

Jeśli ktoś się budował, to w grudniu stać go było na kupno pra 
wie 3 ton cementu portlandzkiego „350” bez dodatków, podczas gdv 
w styczniu mógł kupić tylko 1,5 tony. Tylko, kto przy prawdziwej 
zimie prowadzi prace budowlane?

Powyższe dane mówią nam zdecydowanie, że w przypadku artv 
kułów przemysłowych na końcu roku nie mogliśmy sobie pozwolić 
na rozrzutność, jak w przypadku artykułów spożywczych.

W‘następnym, ostatnim odcinku o cenach usług. pt
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Od poniedziałku miejsce na cmentarzu w Warszawie kosz­
tuje pól miliona złotych. Grabarze mają pełne ręce roboty. To 
smutny zawód, towarzyszący sprawom OSTATECZNYM. Ale 
dziś mam na myśli całkiem innych GRABARZY. Tych,.którzy 
twoją głupotą kopią grób rodzinie, firmie, a może nawet całe­
mu NARODOWI. Odkąd pamiętam Polska była zawsze w RE­
ORGANIZACJI. Ile to przyniosło strat? Kto płacił? Społeczeń­
stwo! Rachunek za coraz to nowe odkrywanie Ameryki regulo­
wała ludność, swoją niską stopą życiową. Dopóki dyletanci bę­
dą na stanowiskach — pójdziemy w dół. Komuniści lubili or­
ganizować najróżniejsze kurso-konferencje w atrakcyjnych miej 
scowościach. A co to jest Światowe Forum Ekonomiczne, w 
szwajcarskim miasteczku Davos? Obrady, wyżerka, alpejski 
wiatr. Najlepszym miejscem dla gawęd ekonomistów w rodzaju 
prof. Bronisława Geremka byłaby Kalkuta. Tam właśnie gnieź­
dzi się CAŁY MISTYCYZM ekonomii politycznej kapitalizmu, 
na czele której stoi święta KROWA. Lecz do Davos mam sen­
tyment. Słynne sanatorium dla gruźlików — „Czarodziejska gó­
ra" Tomasza Manna — funkcjonowało w Davos.

W naSzym dziwnym kraju jak w kalejdoskopie. Ech, ci no­
wi ministrowie, z niemal kobiecymi głosami, z zapadniętymi 
klatkami piersiowymi, z wąskimi ramionami, z brodami jak u 
pobożnych HASYDOW. Trzeba ich lubić. Następca Kuronia, dr 
Michał Boni, powiedział w telewizji, że powinniśmy się BIE­
DĄ dzielić po równo. To sowiecki pogląd. Dopóki iiiżynier pol­
ski będzie zarabiał o 1 proc, więcej od robotnika, a nie 4 razy 
więcej, jak na Zachodzie, to zawsze będzie myślał o poletku z 
truskawkami, zamiast o PRACY. Oto jakaś matka — demagog 
krzyczała w TVP, że rok temu pojechało na ferie 250 tys. dzie­
ci, a teraz tylko 40 tys. Minister Boni zwierzył się, że kiedy cho 
dzii do szkoły, nigdy w życiu nie był na zimowych wakacjach. 
Ja też nie byłem i żyję. Michał Boni, dobrze zapowiadający się 
KRYTYK literacki, przy kotle z ZUPĄ? Podobno poloniści ma­
ją dobre serce. Może więc skończy się UPOKORZENIE emery­
tów * rencistów? Słusznie powiedział Marian Jurczyk, że ci któ­
rzy NISZCZYLI ducha narodowego, mają dziś po kilka milio­
nów emerytury. Dlaczego nie wziąć wzoru z tych krajów, gdzie 
zapewnienie godziwej egzystencji na starość jest rzeczą świętą? 
Jak to się dzieje, że emeryci z Zachodu zwiedzają świat, a pol­
ski emeryt starego portfela MUSI zbierać makulaturę, żeby mu 
Starczyło na mleko i twaróa? Bo emerytów zachodnich kapi­
talistyczni krwiopijcy nie OKRADALI na skalę graniczącą z 
BARBARZYŃSTWEM.

Mądrze odpowiadał na 100 pytań w telewizji prof. Andrzej 
Tymowski. Stwierdził, że Leszek Balcerowicz jest rekinem, ale 
w pracy ma wokół siebie same PŁOTKI. Bezrobocie jest dzie­
łem Balcerowicza. Nikt nie kwapi się do obliczenia MINIMUM 
socjalnego. Cofnięcie się budownictwa mieszkaniowego, a z 
nim wszystkich gałęzi towarzyszących, jest skandalem! Tak jak 
skandaliczne było TŁO, za plecami prof. Tymowskiego — pano­
rama Warszawy z podarunkiem Józefa Stalina w centralnym 
punkcie. Co miała symbolizować architektura Pałacu Kultury i 
Nauki? Gdyby mu dorobić SKRZYDŁA, byłby to największy 
WIATRAK w Europie wschodniej. Hobby prof. Tymowskiego: 
zbiera muszle z różnych krajów, ale nie klozetowe.

„Gazeta Wyborcza” wygląda jak wielki ponury NEKROLOG. 
Kiedyś „Trybuna Ludu” była podobną, jeszcze większą KLE­
PSYDRĄ. Brak światła, żałobna czcionka, CZERŃ. Tego właś­
nie w gazecie NIE LUBIĘ.

„Wydarzenie tygodnia” co niedzielę się WYDARZA. Telewizja 
daje pół godziny, żeby dziennikarze z różnych pism (stale tych 
samych) mogli wypowiedzieć swoje poglądy. A dlaczegóż to nie 
wypowiadają ich w SWOICH pismach? Po co te gadające gło­
wy? Won z takimi kooperatywami! Wystarczy, że program I, 
dwie godziny później, nadaje „7 dni — świat”.

Bóg przypomniał Europie o czterech porach roku. Siedziałem 
sobie przed telewizorem i pękałem ze śmiechu, ie w jakiejś 
Anglii 20 cm śniegu sparaliżowało życie. Zawsze uważałem, że 
Wielka Brytania to kolos na glinianych nogach, z bogatą kró­
lową, legendą RAF-u i językiem trudnym do zrozumienia. Mu­
szę wspomnieć o tych GRABARZACH, którzy zadecydowali, że 
na ulicach ma leżeć kasza ze śniegu, a pod nią lity lód. „Auto— 
Moto—Fan Klub” wysmażył list do PREZYDENTA, ponieważ 
stan bezpieczeństwa na drogach jest tragiczny.

Ponury,był ostatni „Uśmiech z Galicji”. Raz, dwa, trzy, teraz 
gonisz ty! Nuda, margines obyczajowy, wszystko na jedno KO­
PYTO, jakby na jedną melodię. Nie można bez przerwy wier­
cić FLETEM dziury w brzuchu. Dziesiąta woda po HŁASKO- 
IDACH. Te żałosne, beznadziejne sceny, podczas gdy życie nie­
sie ze sobą tyle NADZIEI, tyle dobrych marzeń, w zasięgu ręki. 
Tak bardzo utalentowana grupa, a w tak przygnębiającym na­
stroju?■

Cicho grajcie mi, o cygańskie skrzypaczki! Proszę, żadnych 
niezapowiedzianych wizyt. Niech nie dobijają się do moich 
drzwi EKSPERCI od' Strrero i Nowego' Testamentu. Zostawcie 
mnie w niedzielę w spokoju. Tego dnia pragnę być SAM, bli­
żej Boga i bliżej świata...

ZBIGNIEW RYNDAK

Rolnik na emeryfurze
Z chwilą osiagnięcia wieku eme 

rytalnego rolnik uzyskuje prawo 
do pobierania składkowej części 
emerytury bądź renty rolniczej. 
Prawo do pełnego świadczenia — 
łącznie z częścią uzupełniającą — 
uzyskuje dopiero po zaprzestaniu 
działalności rolniczej. Co się przez 
to rozumie? Pełniący obowiązki 
prezesa Kasy Rolniczego Ubezpie­
czenia Społecznego — Maksymi­
lian Delekta wyjaśnia, że zgodnie 
z brzmieniem ustawy o ubezpie­
czeniu społecznym rolników z 20 
grudnia ub.r. przez to określenie 
rozumie się zaprzestanie prowa­
dzenia gospodarstwa dla celów 
produkcyjno-handlowych, czyli dla 
utrzymania rodziny. Rolnik może 
bowiem, według tej ustawy, zacho 
wać sobie 1 ha przeliczeniowy zie 
mi, (liczony łącznie z powierzch­
nią siedliska), a także budynki 
mieszkalne i gospodarcze. Może za 
trzymać również, odpowiadający 
w wymiarze podatkowym 1 ha 
przeliczeniowemu, dział produkcji 
specjalnej np. szklarnię, pieczar­
karnię.

Nie w szystkie p rzypadki zaprze­
stan ia  działalności rolniczej w ią­
żą się z koniecznością zbycia go­
spodarstw a. R olnik może p rzeka­

zać, na zasadzie darowizny, gospo 
darstwo swojemu następcy. Wyma 
gane jest wówczas spisanie odpo­
wiedniego aktu notarialnego. Rol­
nik może też sprzedać swoje go­
spodarstwo, ale obowiązkowo za 
pośrednictwem notariusza. Wyma 
gane jest jednak, aby nia sprzeda 
wał gospodarstwa osobie liczącej 
więcej niż 55 lat lub będącej in­
walidą. Rolnik może również go­
spodarstwo wydzierżawić, ale co 
najmniej na 10 lat — z wyklucze­
niem najbliższych członków ro­
dzin. Są wyjątki upoważniające do 
określonego procentu części uzu­
pełniającej przyznania rolnikowi 
pełnej emerytury. Np. jeśli wywla 
szczono jego grunty bez spełnienia 
wszystkich wymogów z przyczyn 
niezależnych od rolnika, może on 
pełną emeryturę pobierać będąc 
ubezpieczonym tylko 50 kwarta­
łów (12,5 lat). Niepełną część uzu­
pełniającą emerytury rolnik może 
także otrzymywać w przypadku , 
kiedy współmałżonek jego jest in­
walidą pierwszej grupy lub on 
sam jest zmuszony do dalszego 
prowadzenia gospodarstw a, ponie­
waż n ie  ma następcy, a  w okolicy 
nie m a n a  tę  ziem ię nabyw cy.

(PA P)

RADNI ZAPOMNIELI
Radę Miasta w Bydgoszczy tak 

pochłonęły spory wokół stanowi­
ska prezydenta oraz przemianowa 
nia ulic, że zapomniała o ustale­
niu wysokości podatku drogowe- 
gp, co skończy się zapewne gigan­
tycznymi Kolejkami klientów na 
poczcie. Podobno przed okienkami 
pocztowymi przyjmowane są zapi 
sy do społecznych kolejek, a eme­
rytom błysnęła nadzieja na przy­
wrócenie instytucji „stacza”.

(PAP)

NA IZBĘ WYTRZEŹWIEŃ 
TYLE, ILE NA D O M  KUL­
TURY

Prawie 150 min zł, czyli niemal 
tyle, co na działalność domu kultu 
ry, przeznacza się z budżetu Bia­
łej Podlaskiej na dofinansowanie 
izby wytrzeźwień. Gdyby wszyscy 
„klienci” płacili za- pobyt w izbie, 
miasto nia miałoby niepotrzebnych 
wydatków. Nocleg w „żłobku” ko­
sztuje 60 tys. zł, ale od co 5—6 by 
wa!ca nie sposób wyegzekwować 
opłaty. Koszty nałogów mniejszo­
ści, ponosi zatem większość.

(PAP)

Premia z PZU
Większość — bo aż 80 proc. po­

siadaczy pojazdów zawarło na 1991 
r. ubezpieczenia komunikacyjne w 
PZU. Zainteresowanie mogą więc 
budzić nowości, dotyczące tej for­
my asekuracji.

Klienci posiadający polisy ubez 
pieczeniowe autoca.sco z PZU za­
chowują nabyte w latach ubiegłych 
uprawnienia do obniżki składki za 
bezwypadkową jazdę. Wprowadzo­
no jednak zmiany w zasadach sto 
sowania tych obniżek. Obecnie, tj. 
od 1991 r. otrzymuje się premię za 
bezszkodowy przebieg ubezpiecze­
nia, a nie — jak dotychczas — za 
bezwypadkową jazdę. To znaczy, 
że każda wypłata z ubezpieczenia 
autocasco brana jest _ pod uwagę 
przy ustalaniu uprawnień do obniż 
ki.

Zmodyfikowane zostały — na ko 
rzyść klientów PZU — dalsze punk 
ty uprawnień. I tak, np. posiadacz 
pojazdu, który korzystał z 40-proc. 
obniżki składki, nie traci jej całko 
wicie po pierwszej szkodzie w cią 
gu roku — jak to było dotychczas. 
Obniżkę w opłacie składki utrzy- 
mujo się nadal, ale w zmniejszo­
nej wysokości. (PAP)

N o b e l  d l a  A .  S a c h a r o w a  

n i e  m o ż e  b y ć  z w r ó c o n y

W m
CZY WYKUPIĄ N A S C U ­
DZOZIEM CY?
Z niezadowoleniem czytałem ar­

tykuł zamieszczony w „Gazecie No­
wej — Magazyn” nr 64 (11 7. 13.01. 
1991 r. zatytułowany „Czy wykupią 
nas cudzoziemcy?”, którego auto­
rem jest Andrzej Włodarczak. Nie 
wiem, na ile jest Pan pewien co 
pisze, a na ile są to domysły. Wy­
tyka i ośmiesza Pan Polaków, któ 
rzy są przekonania, że Niemcy bę 
dą wykupywać nasze ziemie. Je­
żeli jest Pan przekonany, że tak 
jest jak w artykule, to winien Pan 
pamiętać, że są również ludzie my­
ślący inaczej. To, że rzekomi Niem­
cy nie czekają na granicy z wa­
lizami pieniędzy, to jeszcze nie 
znaczy, że nie czekają w ogóle. Oni 
mogą czekać nie na granicy, a w 
pieleszach domowych lub na Hawa 
jach. Mają przed sobą' trochę wię­
cej czasu niż my. Można było si? 
spodziewać, że nie rzucą się od ra­
zu na ziemie polskie (zachodnie). 
Jeśli znam się na ekonomice, to 
na ich miejscu, odczekałbym _ tak 
długo, aż ziemia nasza stanieje. A 
stanieje na pewno, gdy _ sytuacja 
gospodarcza u nas się nie zmieni. 
Rolnicy nie mają szans na produk 
cję zo względu na zbyt wysokie 
koszty wytwarzania, a niskie ceny 
skupu. Zbankrutowany chłop odda 
wówczas swoją ziemię pół darmo, 
bo teraz jest jeszcze w cenie. Na 
Zachodzie też umieją liczyć i kal­
kulować. Podobna sytuacja ma 
miejsce w przemyśle i rzemiośle. 
Tutaj Zachód też czeka na odpo­
wiednią chwilę. Chwilę, kiedy moż 
na będzie kupić za bezcen, a ko­
rzyści odnosić niewspółmiernie wy­
sokie do kosztów inwestycji. Czy 
Pan nie umie kalkulować? Jak mo­
ja pamięć sięga, już przynajmniej

Dzienniki norweskie i szwedzkie 
podały, że Komitet Pokojowej Na­
grody Nobla odmówił przyjęcia z 
powrotem nagrody przyznanej kil 
ka lat temu Andriejowi Śacharo- 
wi. W połowie stycznia br. wdo­
wa po Sacharowie Jelena Bonner 
zawiadomiła listownie komitet No 
bla, że pragnie zwrócić dyplom, 
medal i część otrzymanej przez 
Sacharowa sumy pieniężnej (resz­
ta została już wydatkowana na ce 
le dobroczynne) oraz zażądała skre 
ślenia męża z listy laureatów. Za­
komunikowała wówczas, że nie 
może’ się zgodzić, aby nazwisko A. 
Sacharowa widniało na tej liście 
obok nazwiska prezydenta Gorba­
czowa osobistą odpowiedzialnością 
za przelew krwi w Nagorno-Kara- 
bachii, Tbilisi, Baku i Wilnie.

Sekretarz komitetu Nobla Geir

Lundestad określił żądania J . Bon 
ner jako niestosowne i niemożliwa 
do spełnienia. Akt przyznania na­
grody pokojowej jest faktem hi­
storycznym i regulamin nie przewi 
duje odwołania decyzji komitetu 
Nobla. Dotyczy to również Sacha­
rowa i Gorbaczowa. Lundestad nie 
chciał ujawnić szczegółów odpowie 
dzi przekazanej J. Bonner, wspom 
niał tylko, że odpowiedź tę wysła 
no kilka dni temu.

Do pokojowej nagrody Nobla w  
1991 r. zgłoszono dotychczas kan­
dydatury 52 osób i 18 organizacji. 
Wśród kandydatów indywidual­
nych znajdują się m.in. prezyden­
ci trzech republik bałtyckich oraz 
George Bush, Nelson Mandela i 
Chai Ling (przywódca rewolty stu 
dentów chińskich, wśród oragniza- 
cji zaś — Greenpeace. (PAP)

od 20 lat jesteśmy na lichwiarskim 
procencie Zachodu. Jeżeli mogę ra 
dzić Panu, to proszę patrzeć na 
nasze realia obiektywnym okiem i 
nie ulegać propagandzie. Ustawy 
sejmowe regulujące nabywanie zie 
mi przez cudzoziemców otwierają 
drz\W dla nich, a nie dla nas zu­
bożałych. Nikt nie chciał pomy­
śleć (a może pomyślał?), że te właś 
nie ziemie będą nam kiedyś po­
trzebne, ponieważ należałoby przy­
jąć, że będziemy w końcu się kie­
dyś bogacić. Czy wtedy cudzozie­
miec zechce nam je odsprzedać? 
Podejrzewam, że nie! Ajeżeli tak 
— to za ile?

Pisze Pan, że ludzie na wieść o 
cudzoziemcach wpadają w histerię. 
Pisze Pan to w znaczeniu negatyw-r 
nym. Czy nie pomyślał Pan, że to 
jest odruch zdrowego narodu, p_a 
miętającego historię swojej ziemi, a 
nie histerycznego (jak Pan sugeru­
je — chorego). 2 e działa tu zdro­
wy odruch utrzymania tego co się 
ma, nawet za wszelką cenę. Czyż­
by Pan nie wierzył, że w końcu 
i my będziemy mieli pieniądze na 
wykupienie pałaców? Widać  ̂ nie 
wierzy Pan i Panu podobni, że _w 
przyszłości bedzie nam się lepiej 
żyło. Jeżeli Pan jest pesymistą, w 
tych sprawach, to nie powinien Pan 
zabierać głosu na lamach gazet. 
Niech bedzie to Pana prywatna 
sprawą w co Pan wierzy. Zresztą 
i Pan się „wysyr>al”, uważsjac Duń 
czyków za „mniej groźnych”. To 
oznacza, że Niemcy są jednak groż 
niejsi. Co Pan mia? na myśli pi­
sząc takie herezje w swoim arty­
kule? Ubliżającym dla mnie_ i 
(jak myślę) innych Polaków jest 
stwierdzenie, że nazywa Pan_ swój 
własny naród „esami ogrodnika...” 
Jak tak można? Przy cytowaniu 
przysłów trzeba uważać. Jakie przy­
słowie się zastosuje, aby nie obra­
zić godności człowieka. Pisze Pań 
o antyniemieckiej histerii. Lepsze to 
niż antypolska postawa (chyba) Po­
laka.

Ostrzegam więc wszystkich, żeby 
nie szli Pana śladem I lekkomyślnie 
nie traktowali, Naszej" w końcu zie 
mi. I jedynej!

WOJCIECH WANSKI

D z i e n n i k a r z e
w r o g a m i  p a ń s t w a

Wydawca niezależnego tygodni­
ka „Głasnost” Siergiej Grigorianc 
powiedział, że radzieccy dziennika 
rze są obecnie uważani za element 
antypaństwowy i stali się celem 
ataku ze strony KGB w ramach

zabójstwo pacyfisty Aleksandra 
Mienia miało nastraszyć intelektu­
alistów i duchownych aktywistów 
którzy zyskali rozgłos w Związku 
Radzieckim.

Jednakże Grigorianc uważa, że
prób wyciszenia krytycznych wy- powrót Kraju Rad do całkowicie
powiedzi pod adresem rządu. zamkniętego społeczeństwa jest

Według Grigorianca prasa pro- niemożliwy, ponieważ to Gorba-
wincjonalna jest zamykana, a .po- czow odegrał instrumentalną rolę
stępowe programy telewizyjne w zniszczeniu struktur popierają-
zdejmowane z anteny przez ra- cych stary system. Krok ten do-
aziecki wywiad. „Dziennikarze są prowadził do obecnego chaosu spo
teraz uważani za Wrogów państ- Ocznego i gospodarczego. „Lud-
wa” — powiedział Grigorianc, któ- ność pozbyła się strachu i jedyną
ry był uwięziony pod zarzutem u- drogą narzucenia starego systemu
prawiania antyradzieckiej propa- jegt WC)jsko w raz z użyciem prze-
gandy i wyszedł na wolność w mocy->
1987. Grigorianc uważa, że ostatnie (PAP)

AFERZYSTA
SŁAW OW A

Mieszkaniec Władysławowa za­
słynął na obydwu półkulach jako- 
aferzysta polityczny. Najpierw po 
stanowił rozprawić się z miejsco­
wym samorządem, podrabiając pod 
pisy pod petycją do sejmiku wo­
jewódzkiego i przedstawiając się 
jako emisariusz Partii Wolności 
Kornela Morawieckiego. W obliczu 
prokuratorskiego dochodzenia u- 
szedł, ścigany zresztą listami goń­
czymi. Pojawił się wkrótce w Ame 
ryce pod szyldem własnej partii 
politycznej „Postęp”. Zagarnął nie 
prawnie 60 tys. dolarów i zniknął. 
Do poszukiwań aferzysty włączyły 
się służby ścigania Stanów Zjedno 
czonych. (PAP)

wwDY. N o w y  f ia t  
już m . I.ipcu

Alimenty goniq inflację
Sądy zaw alone są wręcz  

sprawam i o podw yższenie a- 
lim entów . To rezultat rosną­
cych wciąż kosztów  utrzym a­
nia. Osoby zobowiązane do 
zapewnienia środków na u- 
trzym anie dzieci nie okazują  
zw ykle entuzjazm u, gdy była  
żona usiłuje w  sądzie w yw al­
czyć w yższe alim enty...

Gorzowscy sędziowie zdają so­
bie dobrze sprawę, że wielu plą­
cących alimenty celowo obniża 
wysokość swych zarobków. A to 
podejmują pracę nie odpowiada­
jącą kwalifikacjom, by po godzi­
nach brać fuchy i dorabiać na 
boku. A to renciści trzeciej gru­
py, którzy posiadają ws2ak moż­
liwości zarobkowania, nie palą 
się do pracy. Cóż, samo życie...

— R ozpatru jąc  każdą sprawę 
uw zględniam y n ie  ty lko wysokość 
w ynagrodzeń, a le  rów nież m ożli­
wości zarobkow e — wyjaśniają 
sędziowie z Wydiziału Rodzinne­
go w  Sądzie Rejonowym w Go­
rzowie. — Dotyczy to zwłaszcza 
osób, które nie otrzymują sta­
łych płac. Bierzemy pod uwagę 
także możliwości majątkowych. 
Nie ma żadnej tabeli, według któ 
re j na liczam y alimenty. Nie je­
steśm y w szak urzędnikami, lecz 
sędeiam i.

Do każdego p rzypadku  sędzio­
w ie podchodzą w ięc indywidual­
nie, w  m yśl zasady , że nie ma 
dw óch iden tycznych  sy tuac ji ży­
ciow ych. D latego  podw yższono a- 
lim enty  d la  by łe j żony bogatego 
ogrodnika, a  oddalono pow ództw o 
m atk i dw ojga m ałych  dzieci, k tó ­

rej były mąż jest inwalidą pier­
wszej grupy i pobiera niską ren­
tę.

Niektórzy potrafią jednak nie­
źle kombinować. Jakiś? czas te­
mu przed sądem stanął mężczy­
zna, który przedstawił zaświad­
czenie, iż" aż połowę renty prze­
znacza na opłatę za wynajem 
mieszkania u peWnej kobiety. 
Miał to być argument przeciwko 
staraniom jego byłej żony o pod­
wyższenie alimentów na icli dzie­
cko. Sędziowie przeprowadzili 
jednak postępowanie dowodowe, 
którego wyniki przeszły najśmiel­
sze oczekiwania. Okazało się mia­
nowicie, iż chodzi tu o mieszka­
nie jednopokojowe, a ów renci­
sta z właścicielką lokalu od daw­
na żyją w nieformalnym związ­
ku.

Zresztą konkubinaty stały się 
ostatnio także w Gorzowie bar­
dzo powszechne. Ludzie wyko­
rzystują rozwinięty syistem świad 
czeń stołecznych dla samotnych 
matek. Bywa więc, że pani po 
rozwodzie żyje z zamożnym męż­
czyzną, który utrzymuje ją i ich 
wspólne dziecko. A na dodatek 
pobiera na to dziecko — zgodnie 
z przepisami — zasiłek rodzinny 
i zasiłek wychowawczy. Jakby 
tego było mało, od byłego męża 
domaga się coraz większych ali­
mentów.

— Nie preferujemy dzieci z 
pierwszego czy drugiego małżeń­
stwa ani dzieci pozamałżeńskich 
— zapewniają gorzowscy sędzio­
wie. — Wszystkie traktujemy 
jednakowo. Staramy się jednak 
Uświadomić rodzicom, że obowią­
zek alimentacyjny dotyczy wszy­
stk ich  ich dzdecL B o chociaż sąd

rozwiązał małżeństwo, to_ rodzi­
cami pozostaje się do końca ży­
cia. I  d latego trzeb a  ponosić od­
pow iedzialność za pow ołanie do 
życia każdego dziecka. Chodzi tu  
nie ty lko o odpow iedzialność są ­
dow ą, ale ta k ie  m oralną. A te j 
odpow iedzialności n iek tó rym  do­
rosłym  b raku je .

Nie dociera do nich, wskazują 
sędziowie, iż konieczność łoże­
nia na własne dzieci wymaga 
niekiedy skromniejszego pozio­
mu życia. I że nie istnieje zasada 
pokrywania kosztów utrzymania 
dziecka po połowie. Matka bo­
wiem całą dobę troszczy się o 
dziecko, chodzi z nim do. lekarza* 
odprowadza do przedszkola, wsta 
je w nocy i zaspokaja potrzeby 
emocjonalne.

Sporo problemów stwarza na­
turalnie ściąganie zaległych ali­
mentów. Bo cóż z tego, że uchyla 
jący się od łożenia na utrzyma­
nie dzieci niepoprawny ojciec 
trafi do więzienia, skoro nie po­
trafi spłacić zaległości, bo zara­
bia mniej niż na wolności. Sys­
tem ochrany rodziny trudno za­
tem uz-nać za doskonały.

Jako spory sukces gorzowscy 
sędziow ie te a k tu ją  fak t, że w  zde 
cydow anej w iększości sp raw  ali­
m en tacy jnych  uda je  się doprow a­
dzić do ugody m iedzy byłym i m ał 
żonkam i. Od razu nadaje się więc 
bieg sprawie, na czym.korzysta ją 
dzieci. Ważne jest ponadto prze­
konanie zobowiązanego do ali­
mentacji, by łożył dobrowolnie 
na swe dzieci. To łagodzi kcwjflik 
ty . Sąd bow iem  je s t n ie  ty lko  od 
w ydaw an ia  w yroków . Spełnia 
rów nież fu n k c je  w ychow aw cze.

A N D RZEJ W ŁODARCZAK

Nazajutrz po wizycie Lecha Wa­
łęsy w Rzymie, podczas której pre 
zydent przyjął prezesa Fiata Gio- 
vanniego Agnellego, prasa włoska 
otrzymała z Turynu dokładne in­
formacje i zdjęcia nowego samo­
chodu małolitrażowego, zwanego 
tutaj roboczo „micro”, który bę­
dzie produkowany już od lipca, a 
być może nawet od czerwca bie­
żącego roku w Bielsku-Białej. Na 
zdjęciu, publikowanymi zresztą 
wcześniej przez czasopisma facho­
we, nowy „mały” fiat przypomina 
fiata uno, ale będzie od niego o 50 
cm krótszy, za to o bardziej nowo 
czesnym wyglądzie. Długość „mi­
cro” (ostateczna nazwa zapewne 
będzie inna) wynosi 3,20 m, prze­
widziane są dwie wersje: z silni­
kiem 704 cc i 903 cc, w który wy­
posażony jest właśnie uno.

W kategoriach handlowych lu­
dzie Agnellego określają nową ma 
łolitrażówkę jako „świetnego ko­
nia bojowego” w konkurencji z 
podobnymi samochodami tej kla­
sy na rynku europejskim. Do koń­
ca 1991 r. należy się spodziewać 
produkcji w wysokości nie mniej­
szej niż 30 tys. sztuk, z czego wię­
kszość pojedzie do Włoch. Fiat jest 
ostrożny w ocenie tegorocznych 
prognoz produkcyjnych — być 
może w praktyce produkcja ta bę­
dzie większa. Pełna, docelowa 
zdolność produkcyjna „micro” ma 
wynieść 160 tys. sztuk rocznie.

(PAP)



NR 32(88) 14.02.1991 GAZETA NOWA 5

;  PRACOW NIA IN ŻY N IERII M IE JSK IE J
5  w Zielonej G órze, ul. P odgórna 22 3

o z. i a  i z a

3
3S
5

f PRZETARG PISEMNY NIEOGRANICZONY f
3  n a  w ykonania  sieci zew nętrznej w od.-kan. na te ren ie  K om - 3  
3  postaw ni M iejsk iej w  R aeuli k . Z ielonej Góry. 2mmm i*p
j  P rze ta rg  odbędzie się 28 lutego 1991 r. o godz. 9.00 w  sali 2
5  n r  109 U rzędu M iejskiego W Z ielonej Górze, ul. Podgórna 22. 3
3  D okum enty  prze targow e dó w glądu w siedzibie Przedsię- 3
3  b la rs tw a  Inw estycji M iejskich  (w  likw idacji) w  Z ielonej 3
3  Gfónc«, u l. K ościelna 1, każdego dn ia  roboczego w  godzi- 2
m nach  8.00— 10,30. 3

5  =
3  O ferty  na leży  sk ładać  w  siedzibie P rzedsięb io rstw a In w e- 3
jg *tycji M iejsk ich  w  Z ielonej Górze do dnia 26 lu tego 1991 r. 2
3  O ferenci do d n ia  p rze ta rg u  w inni w płacić w ad ium  .w w yso- ~
2  ko ic i 10 m in  złotych n a  rach u n ek  997283-4604-131 w  B anku 3■*
nj Spółdzielczym  w  Z ielonej Górze. Z aw arcie  um ow y o w yko- 3
3  nan ie  robó t objętych p rze ta rg iem  nastąp i w te rm in ie  2 ty -  3  
3  godni od d a ty  rozstrzygn ięcia  p rze ta rg u . Z am aw iającem u 3  

5  p rzysługuje  p raw o  sw obodnego w yboru 'jak  też uznania , że 2
2  p rze ta rg  n ie  dał rezu la tu , bez podan ia  przyczyn. AK-186 2  

.. .................................. ..

I I I I I I I I I I I I I I I I I I UI I I I I I I I I I I HI I I I I HHI I UI I I I I I I I I I I I I I H

B i u r o  H  a n d lo w e  E

„ J A K O B 5 C H E ” j
W LEGNICY 2

o r  g a n i t u j i

PRZETARG 1rt
mm OM

k o m p le tn e  p rzem y sło w e 
• m aszy n y  szw alnicze: jjj

overlocki, stebnów ki, ryglów kf, dz iu rkark i, guzikark l i in. 3
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9.00— 16.00 w  Legnicy, ul. Pszeniczna 17.
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OFERUJE H A N D L O W ­

C O M  SZEROKĄ GAMĘ  

ODZIEŻY IM PO RTO ­

WANEJ Z EUROPY  

ZACH.

Jednocześnie informujemy o 
nowych dostawach co najmniej 
raz w tygodniu.
Podejmiemy współpracę z kra­
jowymi producentami odzieży 
oraz ;-nporterami.

Z a p r a s z a m y  do hurtow ni.
Zielona Góra, pl. Matejki 10

tel. 227-14, 29-850, 711-74.
1134-Z

HURTOWNIA 
ART. ODZIEŻOWYCH
Zielona Góra, Kożuehowska 20c 

Teł. 712-19

— RAJSTOPY I POŃCZOCHY
— importowane duży asor­
tyment w różnych kolorach

— WYROBY JEANS (krajo­
we)

— WYROBY Z WISKOZY.

1132-Z

iS P R Z E D A Ż
hm ELEKTRONICZNE maszyny do pi­

sania Firmy „B ROT HER”. Już 
w sprzedaży. Ceny konkurencyjne 
do elektronicznych maszyn pol­
skich. Informacja do godz. 13.00 — 
Zielona Góra, tel. 649-59 wew. 214 
po 15.00 — 62-76-ł. . 1080-Z

2
3
£

SPRZEDAM 12 kwintali majeran­
ku. Kwiatkowski Jerzy, Stary Ra­
dziejów, tel. 26-54 woj. Włocławek.

1143-Z
SPBZEDAM dwuosiowy roztrzasacz 
do obornika RT-44, Moszowice 30.

3795-C

2■M
m
3

w oj. Legnica

o g ł a s z a

SPRZEDAM tanio wiatę magazyno 
wą stalową o powierzchni 400 m 
kw. -i 200 m kw., zbiornik na ce­
ment 25 t, piece EK-4 w całości lub 
na człony, rozdzielki elektryczne, 
oraz maszynę do skubania kurcza­
ków. Wiadomość: Głogów, Poczdam 
ska 7/37. ______  3811-C
FUTRO z lisa kanadyjskiego, dłu­
gie, — sprzedam. Głogów, 33-28-99

3808-C

PRZETARG NIEOGRANICZONY I
na SPR ZFT Z AMOCHODÓW:

SPRZEDAM kiosk częściowo osz­
klony. Zielona Góra, Kardynała Wy 
szyńskiego 33/10 (była Gwardii Lu 
dowej). 1188-Z
SPRZEDAM dziaikę uslugowo-mie- 
szkalną 1300 m kw., (możliwość do­
kupienia 1000 m kw.) w Gronowie 
gm. Dąbie. Oferty z ceną Zielona 
Góra, 648-49. 1187-Z

*v

i
1. Sam ochód Zuk A05 rok prod. 1967 cena 7.000.000,- 

• cena 6.720.008,-«• 2. Sam ochód Gaz 53 A rok prod. 1977
m
5  P rzetarg  ódbędzie się w  dniu 25 lutego 1991 r. o godz. 12 w
Jg św ietlicy PG R  W Pęclaw iu.
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W przypadku  gdy pierw szy p rze ta rg  nie dojdzie do sku tk u  3  
zostanie przeprow adzony drugi, w  tym  sam ym  dniu o godz. 3  
14.00. W adium  w Wysokości 10 proc. w artości należy wpłacić ~  

3  najpóźniej w  dniu p rze ta rg u  do godz. 10.00. 2
3  AK-180 2
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|  Miejskie Przedsiębiorstwo Komunikacyjne i
w  Z ie lon ij Górze, ul. D ąbrow skiego 115 2

S  ’ o g ł a s z a  2

1 P R Z E T A R G  f
£  n a  .-oboty: 3
g, 1. Ułożenie p ły tek  ceram icznych ca 300 m kw. w kanałach  3  
j j  napraw czych. ~
* 2. Roboty ogólnobudow lane na  kanale  kontro li technicznej, 3
«* 3. W ykonanie elew>acji na  obiek tach  kubaturow ych . ~
*> 4. W ykonanie naw ierzchni dróg i placów  w ew nątrzzak łado-
2  wych. 3  
5  5. Roboty dachow e. 3  
■*
*• O ferty  Wraz z k a lk u lac ją  robóczogodzin należy składać w 3
3  tu t. przedsiębiorstw ie. O tw arcie o fert odbędzie się 7 dn ia  po 3  
j r  ukazan iu  się ogłoszenia. 3

AK-190 2
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HURTOWNIA Wyrobów Tytonio­
wych „KRAK” Głogów, al. Kazimie 
rza Wielkiego 71 teprasźa 8.00—15.00. 
_ _ _ _ _ _ _______ 3809-C
KASETY MAGNETOFONOWE -  
nagrywane na tehniksach, 1100 ty­
tułów, także niemiecko-języczne po 
leca Hurtownia Music-Śhop. Zielo­
na Góra, Sulechowska 14, czynne 
9,00—19.00. , 1ÓJS.-Z
HURTOWNIA Artykułów Kosmety 
eznych — czynna codziennie 7.00— 
21.00, w soboty 8.00—14.00. Zielona 
Góra, Jana z Kolna 21B. 1129-Z
ZAWIOZĘ 1—4 osoby w każde miej 
sce Polski, Niemiec i kraje .bezwi­
zowe. Głogów, Rycerska 43/4,' lub 
kiosk na II peronie. 3813-C
POLAK zamieszkały w RFN, czę­
sto przyjeżdżający do Polski pozna 
miłą panią do lat 35 w celu spędzę 
nia późnĵ eh zimowych wieczorów 
we dwoje przy blasku świec i księ 
życa. Oferty: Biuro Ogłoszeń Gło­
gowskiej — dla Nr 3801-C. Mile 
widziany numer telefonu i zdjęcie.

3801-C

A U T 0 - M 0 T 0

SPRZEDAM tanio żuka 
Skąpe, tel. 51.

blaszaka. 
AZ-10

126p/9!). Zielona Góra, 627-07.1156-2
RENAULT
610-37.

Zielona Góra,
I176-Z

M E D Y C Z N E

CWICZENlA korekcyjne dla dzitei 
z wadami postawy, nauka pływa­
nia, gimnastyka odchudzająca dla 
kobiet, sauna, pływalnia, masaże: 
lecznicze, odchudzające, kosmetycz­
ne. Gabinet Masażu „10” Zielona 
Góra, Zamenhofa 1. Szkoła Podsta­
wowa 10. zapisy codziennie 16—19, 
tel. 643-88 (do 15). 1185-Z
USG — najnowocześniejsza diagno 
styka komputerowa jamy brzusz­
nej i narządów rodnych, ciąży, ser 
ca, tarczycy. Zielona Góra, Budzi 
szyuska 28 — rejestracja wyłącz­
nie telefoniczna 724-65 do 7 wew. 
33 po 15.00 66-888. 1091-Z
NAJNOWOCZEŚNIEJSZE metody 
profilaktyki, leczenia, protezowania 
— korony, mosty porcelanowe. Ga 
binet Stomatologiczny; Zielona Gó 
ra, Budziszyńska 28, tel. 649-59 
wew. 214 po 15.00 — 627-64.

1013-Z
ELKADENT — materiały dentys­
tyczne, unity, fotele, lampy poli- 
meryzacyjne, urządzenia protetycz 
ne, najwyższej jakości kompozyty. 
NOWOŚĆ — kasety wideo z instruk 
tażem. Zielona Góra, tel. 649-59 
wew. 214 po 15.00 — 627-64.

1013-Z
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I  ZAKŁAD PRODUKCJI SZYB TERMICZNYCH jjj

i i S  I G  N  A
O FER U JE DO SPRZEDAŻY SZYBY

L O K A L E

3  z najw yższego g a tu n k u  m ateria łów  im portow anych
3  z D anii, Szw ecji, N iemiec

3  System  „ S ig n a ” um ożliw ia  p rod u k cję  szyb ter- 3

3  m icznych najw yższej ja k o śc i. 3

3  Tel. G łogów 33-51-34 — 8.00—15.00 2
3  K otla 544 — 8.00—17.00.
2  3792-C 2
r i i i i i i i i m i i m m i i i i m m i m m i i m i i i i m m i m m i i r
i i m m i i m i i i i m i H i i i u m m m m i i i i i m n i i i m m u i r

f PWT „CONSTECH” SA |
mm M
3  PROW ADZI SPRZEDAŻ HURTOW Ą

[ PAPIEROSÓW „MARLBORO” |
MIESZKANIE własnościowe M-3 w 
Żaganiu i M-2 w Zielonej Górze 
komfortowe — zamienię na trzypo­
kojowe lub segment w Zielonej Gó 
rze. ZG, tel 65-302. 969-Z

CENA 8000 zł (PACZKA)
Zielona G óra, ul. O siedlow a 2A 

tel. 221-99 i  67-380 AK-160 -

CZERWIEŃSK. — dom nowy — 
sprzedam. Oferty: Gazeta Nowa dla 
1101-Z. _________. 1101-Z
DOMEK jednorodzinny, parterowy, 
wersja kanadyjska 150 m kw„ atrak 
cyjne położenie, działka 719 m kw. 
Cena do uzgodnienia — sprzedam. 
Oferty: Gorzowska Gazeta Nowa — 
Gorzów, Chrobrego 31 dla 100-GG.

100-GG
DOMY, mieszkania, działki — po­
średnictwo w kupnie i sprzedaży. 
S NAP  Spółka z o.o. Zielona Góra, 
ul. Dąbrowskiego 41a, tel. 640-06 
wew. 150 czynne od godz. 10 do 10.

1078-Zb
DOM bliźniaczy jednorodzinny w 
Sławie — sprzedam. Głogów, Ar­
mii Radzieckiej 15/101, tel. 33-31-45 
do 15. 3802-C
WYNAJMĘ mieszkanie w domku 
'jednorodzinnym 8 pokoje, kuchnia, 
łazienka ewentualnie na cicha pro­
dukcję. . 3812-C...........................- -• - ■ !_L.
M-3 własnościowe — osiedle Łu­
życkie — sprzedam. Oferty — Zie­
lonogórska Gazeta Nowa dla 1183-Z.

1183-Z
PRZEDSIĘBIORSTWO Handlowo- 
Produkcyjne „DIAFANO”, Gło­
gów, ul. Mechaniczna 6 — za- 
t. udni technologa odzieżowego oraz 
krojczego. Wiadomość, Słowiańska 
33. 3798-C

U S t U G I

ANTENY satelitarne CX, najniższa 
cena. SATEC, Zielona Góra, teł. 
701-17. 1140-Z
NAPRAWA urządzeń sanitarnych, 
malowanie, tapetowanie. Głogów, 
Keplera 4,'5, telefon 33-52-39.

3803-C
FIRMA „Tomasz” (obsługa TV, vi- 
deo, podłączenie anten i wzmacnia­
czy, teletekstów. zdalnego sterowa­
nia. rozszerzanie ilości programów 
TV). Przyjmowanie zleceń. Zielona 
Góra, Budziszyńska 12/18. inż. Wie­
sław Górniak, poniedziałki i piątki 
w godz. 18—20. Współpracujemy z 
renomowanvm zakładem elektroni­
cznym „TELECOLOR” przy ul. 
Sienkiewicza 8 , tel. 220-81. 1053-Z
NAJTANIEJ przestrajanie, wvmia- 
na kineskopów — Elektron, Rubin 
— Zielona Góra, te!. 640-08 wew. 120 
(8—15).. 1142-Z
DZISIAJ zgłosisz — dzisiaj ogla- 
dasz. Anteny satelitarne CX. se-wis, 
gwarancja. „TVSAT” Zielona Góra. 
Lisia 51/64, teł. 64-834. 960-Z
UKŁADANIE glazury, boazerii, ta­
pety. Głogów 33-80-82 po 18.

3789-C
ZAMKI, żaluzje, tanicerka drzwi. 
Gorzów, tel. 320-165. /  177-Zb

m
I N T E R

DENTAL

i / \ j
N AJN OW OCZEŚNIEJSZA

PROTETYKA

— korony, mosty porcelano­
we, protezy szkieletowe. Zie­
lona G óra, al. Lechitów  11. 
tel. 724-65, wew. 16, w godz. 
10—15 .. 1090-Z

Fi 11111111111111111111111111 >i 1111 i 1111111 e 111111 ■ 111111 ■■ 11 iT 
i i g i i i i i m i i i i i m m i i m m i m m m i i i m i i j m i i m m r

mm ^
3  NACZELNIK W YDZIAŁU IN FR A STR U K TU R Y  3
3  SPO ŁECZN EJ 3
2  URZĘDU M IEJSK IEG O  W ZIELO N EJ GÓRZE 2

2  o g ł a s z a

I K O N K U R S  Imm tm

1 na stanowisko I 
| INSPEKTORA f
2  SPRAW UJĄCEGO NADZÓR NAD ŻŁOBKAM I M IEJSK IM I 3
3  K andydaci p rzystępu jący  do konkursu  pow inni spełniać n a - 3  
3  stępu jące  w aru n k i: 3

3  1. posiadać w yższe w ykształcen ie , jg
i* J . mm
2  2. m in im um  5-letn i staż  p racy  w  placów kach służby zćfro- 2
2  w ia .opieki społecznej lub  ins ty tuc jach  poradn ic tw a pe- 2
3  dagogiczno-m edycznego, 3

"  3. znajom ość zagadnień  m edycznych i o rg an izacy jno -p raw - 3 
3 ' nych  dotyczących prow adzen ia  żłobków , “

•» 4. p re fe ro w an y  w iek do 50 lat.

3  K andydaci pow inni p rzedstaw ić następujace dokum enty: 3mm 'mm
3  1. zgłoszenie (oferty) 3
2  2. życiorys

3  3. kw estionariu sz  osobow y i 2 fo tog rafia  3MB V ■■
3  4. opinie zaw odow e z o sta tn ich  5 la t j j

-* 5. odpis dyplom ów  , , 3
MM . tm
3  6. św iadectw o zdrow ia. 3

3  O ferty w raz z dokum entam i należy kierow ać do sekre ta- 3
3  r ia tu  W ydziału In f ra s tru k tu ry  Społecznej U rzędu M iejskiego —
3  w  Zielonej Górze, ul. Podgórna 22, pok. 403 w  term in ie  2
£  7 dni od u k azan ia  .się ogłoszenia w prasie . 2
2  Dodatkowe informacje o konkursie można uzyskać po zgło- 3
3  szeniu oferty , tel. 706-93. 3  
3  AK-191 3
7i 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 11 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1 1T 
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| Nowo otwarte sklepy [ 
| « M A R S »  |
3  PO LECA JĄ  N A JT A N IE J 3wmwm mm
— — telew izory  kolorow e 3
— — kolum ny głośnikow e „T onsil”
3  — sprzęt zm echanizow any prod. zakładów  „P o lar”
3  — kuchnie gazowe i elektryczne
3  — dyw any i chodniki 3
3  — m eble 3
3  Gorzów, ul. K osynierów  G dyńskich 30 (przy skie- 3
3  p ie  m onopolow ym ) 3
3  Gorzów, uL K azim ierza W ielkiego (przy pętli)
™ B arlinek , ul. N iepodległości 29, tel. 62-457. 3

" i i i i i i i i i i i i i h i l i i i i i i i i i i i i i i i i n i u H i i i n u i u i s m u s n

|  Ogródki —  trawniki —  projektowanie |
|  B g j i a k i ,  ż y w o p ł & i y  i
3  m gr inż. L. K u łak
— 66-440 S kw ierzyna ,uL Sobieskiego 12/ 4.
3  Z am ów ienia listow ne i osobiste. 182-GG 3

u i i i m i m i m m i i i m m i i i i m i i i i i m i i i i i i i m i i m m T
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U PO LM O Z B Y T
TYLKO W ZIELO NO G Ó RSK IM  POLMOZBYCIE 2  

KUPISZ W CENIE ROKU 1 9 9 0

M
S k l e p

-  F i l a t e l i ;

PALN0 UVE-COLGATE
u z y c z n o  -  . f  i l a t e l i s t y c z n y  2 H

Głogów, Stawna — pawilon spożywczy

~  Q mydła 
2  3> proszki

© dezodoranty 
<$ pasty do zębów

proszki Ajax i wiele innych

o f e r u j e

POLONEZA od 53 min do 58 min zl.
ĘSO-lóOO od 42 min do 46 min zł.mi

s z n
; K upując sa m o ch ó d  w Zi e l onogórski m Polm ozby- 2  7

S  c ie  o szczęd zisz  8 .0 0 0 . 0 0 0  zł. 2  5
2  jj
"  Sprzedaż prowadzą i informacji udzielają punkty sprzedaży: “
2  'V “
2J — Zielona Góra, al. Wojska Polskiego 63, tel. 60-600 w. 208
«* — Zary, ul. Zielonogórska, tel. 32-21 2
mcSS — Szprotawa, ul. K. Marksa 1, tel. 30-30 2
2  — Świebodzin, ul. Łęgowska 8 , tel. 242-31 “
•O" '
»  — Leszno, ul. Ry.dzyńska, .tel. 203-831 ~
2  — Kościan, ul. Śmigielska 60, tel. 121-254 —
2  *”»  — Gostyń, ul. Marchlewskiego 140 a, tel. 20-035. 2

— płyty  analogow e ~
— kasety  m agnetofonow e
— znaczki, k lasery  itp. 2  

Z a p r a s z a m y  2
w godz. 10.00—18.00 “

3807-t -

f l B B B R B B S B i a f l l B R I i a B B t R R B I R H l l T
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2  2  OFERTA SPECJA LN A : zestaw
2  2  kosmetyków dla dzieci —
2  "* import USA.

MIKROKOMPUTERY 
DRUKARKI 

PAPIER KOMPUTEROWY 
DYSKIETKI

360 kb i 1,2 Mb 
Inne akcesoria  do kom puterów  1 drukarek .

Zakład Usług Informatycznych

Ceny importera.

Zapraszamy w godz.

8,09 — 15.00, N owa Sól,
ul. S k ładow a 2 (m agazyny GS),
tel. 20-41 wew. 30.

ŻYCZYMY UDANYCH ZAKUPÓW!
AK-153 9 1 INFO-RAY” S.C.

8 ? ? a 8 8 B S ! a a B J I S 8 B a 8 8 B B B B 3 B B B B 8 B B
I H a B B a a i R a E B H B t B S B B B R B H B R a B i a * ^

2  Przedsiębiorstw o H andlow e 2

1 P A I D A ”  j
w Zielonej Górze, tel. 649-97 2

o fe ru je  |

' Zielona Góra, tel. 720-11 w. 276 
ul. Boh. Westerplatte 9, pokój 102 1181-Z 2

l i u i ł i i U H i n f i i i n i i ł i i i i i i f i i s i i H ł i i i i i i ł i i s n i i i ł t i i u i
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3  
3
n  
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88 
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8  
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99

w godz. 10.00—15.00
hurtow ą sprzedaż najtańszych  telew izorów  m -k i MAO 
TECH — 20, telegazeta, display, sleep, pilot, eurozłącze.

Z a p r a s z a m y
1174-3

J ! l l l l ! t l l ! H i H ! i l l i l K l I i l l t 9 U l l l l l l l l I S < l l ! ! I I I I I I l l l l l l l | .

Papier toaletowy
w cenie 550 z ł /z w o ik  — odbiór w łasny

lub 600,— zł w  dostaw ach całosamochodowych.

o f e r u j e  z dniem 15.02. br.
W ytw órnia  P ap ie ru  Toaletowego 

w  Bobrow icach k /K r o s n a  O drzańskiego

I n f o r m a c j a :
tel. Bobrowice 1, lub do godz. 8.00 

Zielona Góra — 704-80.

O ferujem y rów nież —  LIG NIN Ę W ZW OIKACH

SKLEPY!
HURTOWNIE!

z e g a r k i
— bogaty wybór
Zawsze minimum 150 wzorów. 
Także ścienne

KALKULATORY 
ZAPALNICZKI JEDNORAZOWE 

KASETY WIDEO 
KASETY MAGNETOFONOWE 

TELEFONY. 
ELEKTRONICZNE GRY 

DZIECIĘCE 
Cd tydzień dostawy i szerszy asor­
tyment.
Możliwość rahato dla hurtowników. 

Zielona Góra, ul. Zagłoby 3. 
tel. 639-43, 227-93 

w godz. 8.00—16.00.

1083-Z -  
■*»
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f  9 K R A M E K 9 9

3 3
U i i f
I p a m  l i  E m  W m » m

Z  ‘S Prowadzim y s kup m akulatury

HURTOW NIA TOW ARÓW  IM PORTOW ANYCH

Żagań, ul. K ilińskiego 1 
tel. 27-12, 34-49, tlx  433398

czynna od 8.00 do 15.30
PROWADZI CIĄGŁĄ SPRZEDAŻ

riT'r?';vm'

p t w a

W B B G C a

s z o m p a n ó w  

t w

s p i r g l i f s o i f i / g c l f

HANDEL Z NASH TO DOBRY INTERES.
Z A P R A S Z A  M 'Y . . *

S  r m m ił t fm i im s m u is im f j im i im i im fc n i iu i im t i i i  g
2  y i i i i l t H t m i K S i l i i i l l i i l i i i H i l l i l l l U i i i i S l l l l l i i i l f f t l i l  i
2  2  GENERALNA DYREKCJA BUDOWNICTWA * *“ »j
2  2  HYDROTECHNICZNEGO I RUROCIĄGÓW
2  2  ENERGETYCZNYCH «  2

l i  » E H E R G O P O L «  I |
ZAKŁAD BUDOWNICTWA INŻYNIERYJNEGO »  «

2  S  w Z ielonej Górze
■* “= «  sS  S  M jar** -.53* m W
2 2  zatrudni od zaraz jjj 5
2  2  «; **
2  S  NA SAM ODZIELNE STANOW ISKO — K IERO W NIKA  BU- «  «
2  2  DOWY DO PRACY W GŁOGOW IE I OKOLICY.
2  2  W ym agane w ykształcenie wyższe budow lane, u p raw n ien ia  {£} 2
2  2  budow lane i p ra k ty k a  na  stanow isku  k ie row n ika  budow y. 2  2
“  jj; In fo rm acji n«i tem at w arunków  pracy  i płacy udziela 2  2
2  2  Dział P racow niczy — Zielona G óra, ul. C hopina 11/13 2  2
2  2  VII p iętro , pokój 718 — telefon 42-71 w. 498, 275.
2  2  AK-195 2  2

HURTOW NIA 2
ARTYKUŁÓW  PRZEMYSŁOW YCH I SPOŻYWCZYCH 2

NOWA SOL, ul. S taszica 1 
tel. 72-21 wew. 202 (baza LPBP)

O F E R U J E  3* . . v*r
— proszki do prania, mydła, szampony zagraniczne 2  

1 1; — 12 tyś. złotych, 2
• ■ ' r r ***

— duralex, porcelanę,

— artykuły spożywcze, kawę. artykuły szkolne,

— kasety , magnetofonowe C-60 4.300 i C-90 5.200 zł,
JSt

— kasety ińdeo 25.500 zł.
m

Z a p r a s z a m y  w dni powszednie od 7.00 do 15.00.

3737-C 2
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TELEWIZJA
PROGRAM 1: 8 Dzień dobry — 

poianpy magazyii rozmaitości; 9 
Vv orno ści poranne; 9.10 Domowe 
przedszkole; 9.35 Giełda pracy — 
*. eida szans; 9.40 „Herkules Poirot
— detektyw” (2) — serial krym. 
ang.; 10.55 Aktualności telegazety;
11—14.55 Telewizja edukacyjna: 11 
„O naturze rzeczy" (3) — serial 
USA; 11.30 „Wawel — zaginiony”
— film dok.; 12 Fizyka — prąd 
zmienny; 12.30 Przed ciszą i dźwię­
kiem; 13 Agroszkoła — Praca ho­
dowlana; 13.30 „Przez lądy i mo­
rza” — „Sikhowie” — film dok.;
14 Ministerstwo Edukacji Narodo­
wej informuje; 14.05 „Ruch roman­
tyzmu” (1) — ang. serial dok.; 14.55 
Program dnia; 15 Studio Sport: MS 
w narciarstwie klasycznym; 16 Wią 
clomości popołudniowe; 16.10 Video-

• Top; 16.20 Dla młodych . widzów: 
Kwant oraz film z serii „O natu­

rze rzeczy”; 17.15 Teleexpress; 17,35 
Spojrzenia — tragedia bałtycka — 
scenariusz czy przypadek?; 18 10 
minut; 18.10 Polska tkanina arty­
styczna — film dok.; 18.45 Maga­
zyn katolicki; 19.15 Dobranoc: „Psi 
Żywot”; 19.30 Wiadomości; 20.05 
„Herkules Poirot — detektyw” —
(2) — ang. serial kryminalny; 21 
Pegaz; 21.30 Interpelacje — Marian 
Terlecki; 22.30 Wiadomości wieczor­
ne; 22.45 Studio Sport: MS w nar­
ciarstwie klasycznym: 23.15 Wiado-. 
mości sejmowe; 23.35 Język angiel­
ski (45).

PROGRAM II: 7.55—9 Telewizja 
śniadaniowa: 7.55 Powitanie; 8 „Uli 
ca Sezamkowa” — program dla 
dzieci: 9 Transmisja obrad Sejmu;
16.55 Program dnia; 17 Kiedy brata 
zabija brat — rep.; 17,30 „Tajem­
nica albumów rabina Salomońskie- 
go" (2) — „Rabin Salomoński na I 
wojnie światowej”; 18 Program lo­
kalny; 18.30 ..'Cudowne lata” (32) — 
serial USA; 19 Obserwator; 19.30 
Język niemiecki (15): 20 Studio 
Sport — MS w, narciarstwie kla­
sycznym; 21 Ekspres reporterów;
21.30 Panorama dnia; 21.45 Sport;
21.55 Studio Teatralne „Dwójki”: B. 
Klimas „Ósmy krąg” (wyk. akto- 
-rzy Teatru Polskiego we Wrocła­
wiu); 23.05 Rozmowy z Cz. Miło­
szem (12) — Wrzesień 1939 ; 23.20 
CNN-Headline New's.

TELEWTZ J A SA TELITA RN A 
RTL PIUS: 9.20 Saat der Gewalt

— film U.jA (Glenn Ford); 11 Riś- 
kant’; 12.35 Dezernat M — serial;
13 Dirty Dancing; 13.20 California

Cian; 14.05 Springfield Story; 14.50 
Die wilde Rose; 15.50 Buck James;
18 Człowiek wart 6 min dolarów;
19.15 21 Jump Street; 20.15 Happy 
End im September; 22.25 Intercep- 
tor — Phantom der Ewigkeit — 
film USA; 0.10 Bloody Pom Ĵ oms- 
Bitltiges Feriencamp — horror.

FILMNET: 9 The last time I Saw 
Paries — romans USA (E. Taylor);
11 The Ewok Adventure — USA;
13 U-2: Ratle and Hum — muzy­
czny; 15 La Cage aux Folles III — 
fr.; 17 Sweeney! — USA; 19 Young 
Guns — western; 21 The last piane 
from Coramaya — USA; 23 A view 
To A Kill (Roger Moore); 1 Curse 
of the Swamp Creature — horror.

SAT 1: 8.35 Nachbarn; 9.05 Love 
Boat; 14 Nachbarn; 14.25 Love Bo­
at; 15.55 Dymiący colt; 16.45 Mace 
up und Pistolen; 17.50 Mr. Belye- 
dere; 21 Die Hoellenfahrt der Po- 
seidon; 23.15 Das Pendel des To- 
des — film USA.

SKY ONE: 10.30 Tu Lucy; 11.30 
Młodzi doktorzy; 12 Zuchwały i 
piękny; 12.30 Młody i niecierpliwy;
14 True Confessions: 14.30 Another 
World; 15.20 Loving; 15.45 Wife of 
the Week; 16.15 Oczarowanie: 18 
Lost in Space; 19 Family Ties;
20.30 In living colour; 21 The Simp 
sons; 21.30 Wings: 22 Wiseąuy.

PRO 7: 8.25 Ludzie z ranczo Shi- 
loh; 10.15 Vicki; 11.10 Ein Colt fuer 
alle Faelle: 13.40 Ludzie z ranczo 
Shiloh: 14.45 Rascal, der Waschaer;
15.45 Flipper; 16.10 Die Waltons;
17.05 Vicki; 17.30 Prost Hemut; 18 
Patrocęlli; 13.55 Schweinchen Dick;

19.25 Ein Colt fuer alle Faelle; 20.15 
Ich zaehle taeglich meine Sorgen;
21.50 Hawai 5:0; 22.45 Die 21 Stun- 
den von Muenchen.

MTV: 14 VJ Pip Dann; 16.30 YO! 
MTV Raps; 17 Coca Cola Report;
17.15 News AU Night; 18.30 MTV 
Prime; 19.30 Dia! MTV; 22.30 MTV 
at the Movies; 23 Saturday Night 
Live; 23.30 Coca Cola Report; 3 Noc 
ne video.

EUROSPORT: 9 Narciarstwo w 
stylu wolnym; 9.30 Rzutki do tar­
czy — mistrzostwa świata; 12.30 
Piłka ręczna: 13.30 Tenis; 14.30 Nar 
ciarstwo: 19 Tenis; 21 Lekkoatle­
tyka; 22 Narciarstwo klasyczne; 23 
Narciarstwo klasyczne.
Za brak programu TV Niemieckiej
— przepraszamy.

RADIO
PROGRAM I: 6.02, 6.30, 8, 9.02,

10.02, U. 12.05, 13, 14, 15, 16, 19, 20.
21, 22 — Wiadomości; 6—S Sygnały 
dnia; 6.10 Informacja radia kierow­
ców; 6.30 Przegląd prasy; 6.40 In­
formacje sportowe; 7 Dziennik po­
ranny; 7.15 Punkt widzenia; 8.13 Tu 

•Radio Artel; 8.15 Radio Biznes; 8.52 
Tu Radio Artel; 8.55 Stephen King
— „Miasteczko Salem”; 9—19 Tran­
smisja obrad Sejmu; 19 Z kraju i 
ze świata; 19.28 Tu Radio Artel;
19.30 Radio dzieciom — „Serce w 
plecaku" (3); 20.10 Odpowiedzi na 
listy; 20.15 Koncert życzeń; 20.35 
W kilku taktach w kilku słctwach:
20.40 Notatnik kulturalny; 21.08 Kro 
nika sportowa; 21.30 „Ona nie Chce
i nie musi” — rep. Urszuli Zółtko-

wskiej; 22.05 Rozważania po cap­
strzyku; 23.15 Panorama świata;
23.30 Antoni Wroński zaprasza; 23.55 
Myśli przed końcem dnia.

PROGRAM U: 7, 11.30, 14, 21.20, 
0.55 — Wiadomości; 7.05 Słowo na 
dzień; 7.10 Mozaika muzyczna; 8 
Czesław Miłosz — „Dolina Issy";,
8.20 Etniczne podróże muzyczne. — 
Węgry; 8.50 Radio najmłodszych — 
patrz pr. IV; 10 Koncert z tematem;
11 Radio kontakt, tel. 44-72-75; 1.3 Z 
malowanej skrzyni; 13.25 Nowe na­
grania radiowe; 14.05 Portret mu­
zyka — Antoni Kopff (3); 14.50 Pav 
miętniki i wspomnienia; 15 Aibumy 
operowe — w programie fragmen­
ty z oper: „Boginki”. „Zakaz mi­
łości" i „Rienzi”; 16 Jazzowe spntk.;
16.30 Dzieła, style, epoki; 17.30 Szko 
ła współczesna; i8 Kiuo płytowy:
19 Jerzy Szaniawski (3) — Opowie­
ści Profesora Tutki: 19.30 Wieczór 
w filharmonii: 20.40 Dzieje muzyki 
w dźwięku: 21.25 Felieton kultu­
ralny; 21.30 Erna Rosenstein „Je­
stem” (2); 22.05 Świat będzie nucił 
piosenkę; 22.40 Czesław Miłosz — 
„Dolina Issy”; 23 Muzyka Wschodu;
23.45 Czas. na jazz; Ó.50 Miniatura 
literacka.

PROGRAM IU: 6, 7, 8, 9. 12, 14. 
16, 17, 18, 23 — Serwis Trójki; 6.15 
Informacje sportowe; 7.30 Polityka 
dla wszystkich; 8.15 Business news;
9.05 Bez względu na pogodę — pro 
gram na żywo; 10.30 Folk w piguł­
ce; 10.40 Saul Bellów — „Przypadki 
Audie ’go Marcha”; 10.50 Blues w pi 
gułce; 11 Kilka słów o.„; 11.10 Jazz 
w pigułce; 11.20 Kilka słów o...; 12.'07

W tonacji Trójki; 13.10 Powtórka 
z rozrywki; 14.03 Międzynarodowy 
Rok Mozartowski; 15 Posłuchać 
warto; 15.15 Brum; 16—19.30 Zapra­
szamy do Trójki; 19.30 Złote nagra­
nia programu III; 19.50 Saul Bel­
lów „PrzypadkiAudie 'go Marcha”;
20 Blues wczoraj i dziś: 20.40 Spotka 
nia o zmroku: 20.45 Fermata; 21.30 
Poeci piosenki; 21.50 Spotkania o 
zmroku; 21.55 Studio nagrań; 22.40 
Spotkania o zmroku; 23 Informacje 
sportowe; 23.05 Polityka dla wszy­
stkich; 23.10 Reggae, pieśni wędro­
wców: 23.45 Radio Kanada; 24—1 
Trójka pod księżycem.

PROGRAM IV: 5, 6. 7, 8, 12.30,
19.30 23.55 Wiadomości; 6 Infor­
macje sportowe; 6.05 Kalendarz; 
6.10—8.10 Język angielski. 8.30 Ży­
ją wśród nas: 8.50 Radio najmłod­
szych; 10 Rozmaitości' krajowe i za­
graniczne; 10.30 Swingowe granie;
11—12.27 Dom i świat; 12.27 Tu Ra­
dio Artel; 12 33 W galerii muzy­
ki — koncert prowadzi B, Styliń- 
ska; 13.25'Żyją wśród nas; 14 My
i nasz świat; 14.50 Lektury nasto­
latków: 15 Świat muzyki; 16 Te­
raz my; 17.30 Szkoła współczesna;
18.10 Widnokrąg; 19.30 Suity roman 
tyczne; 20.20 Piosenka literacka: 21 
Posłuchaj, przeczytaj: Aleksander 
Wat „Dziennik bez samogłosek”.

PROGRAM ROZGŁOŚNI 
ZIELONA GÓRA

6 Radioporanek; 16 Wiadomości i 
muzyka; 16.15 Muzyczne popołud­
nie (E. Banachowicza); 17.20 „Włó­
czędzy” (aud. Marka Jankowskie­
go).
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DEPTAKU
ZA KOTARĄ

W niektórych instytucjach i 
sklepach na czas zimy powie­
szono przy drzwiach grube ko 
tary. Wchodzący i wychodzą­
cy nie widzą siebie nawzajem 
i w progu trudno unik: ąć, par 
don, obmacywania. Z boku wy 
gląda to nawet komicznie, 
mniej śmiesznie jednak, gdy 
dochodzi do zderzeń czoło­
wych i niezaplanowanych „rę 
koczynóio”. Pozostaje tylko za 
chować ostrożność lub.,, polu­
bić cudzy dotyk, (jp)

SZYBKOŚĆ JEST,
A JAKOSC?

Podczas pierwszego ataku 
prawdziwej zimy poczyniliśmy 
kilka obserwacji. Na przykład 
kierowcy pojazdów z pługami 
odśnieżnymi całkiem niepo­
trzebnie naciskają na gaz, za- 
maist jeździć powoli i odśnie­
żać dokładnie. Efekt tych wy­
ścigów jest taki, ie brudny 
śnieg z jezdni spada spod płu­
ga wprost na chodnik. 4̂ rano 
pan dozorca znów ma zajęcie... 
I ludzie klną. (jp)

Stoimy przed groźbg bankructwa
Rozmowa z RYSZARDEM FRANISZYNEM, kierownikiem Rejonowe­

go Biura Pracy w Zielonej Górze.

KONCERT SYMFONICZNY
Filharmonia Zielonogórska zapra­

sza w piątek, 15 bm. o godz. 19 na 
koncert, w którym wystąpią: Or­
kiestra Symfoniczna FŻ. Mafek Pi 
jarowski — dyrygent (dyr. naczel­
ny i artystyczny Filharmonii Wro­
cławskiej), Dorota Frąckowiak-Ka- 
pałą — pianistka. W programie: u- 
wertura do „Wesela Figara” i kon­
cert fortepianowy W. A. Mozarta 
(w 200-rocznicę śmierci kompozyto­
ra); J. Brahmsa — IV Symfonia 
e-moll op. 98.

UWAGA WĘDKARZE
Zarząd Kola nr 53, PZW działają 

cego przy Cechu Rzemiosł Różnych 
w Zielonej Górze, zawiadamia człon 
ków Koła. że w niedzielę,- 17 bm. o 
godz. 11 w świetlicy Spółdzielni 
Rzemieślniczej Wielobranżowej" (SIT 
Niepodległości) odbędzie się zebra­
nie sprawozdawcze za rok 1990.

NIEZWYKŁA OKAZJA!
W poniedziałek, 18 bm .godż. 19

w S-UDK „Mrowisko”: koncert gru 
py „Jarek Śmietana sounds” —
Piotr Baron (saksofon), Andrzej Dąb 
ski (bas), Jacek Peltz (perkusja) 
oraz Jarosław Śmietana (gitara). 
Gruoa występuje w Polsce rzadko, 
zaś koncert w Zielonej Górze będzie 
ostatnim przed wyjazdem na tournee 
po Europie, Zachodniej.

„KRONIKĘ WYPADKÓW 
MIŁOSNYCH”...

— Andrzeja Wajdy będzie można 
obejrzeć we wtorek, 19. bm, o godz. 
18 w Kinie Edukacji Filmowej przy 
„Mrowisku".

WAŻNE DLA CZŁONKÓW 
KPN

Kierownictwo Akcji Bieżącej 
KPN Rejon Ziel. Góra prosi swoich 
członków o odbieranie formularzy 
ankietowych (z siedziby KPN) dot. 
sondy publicznej. Ponadto informu 
jemy. że zebranie ogólne Rejonu od 
będzie się w siedzibie KPN (Stary 
Rynek 13), 19 bm. o godz. 16.30,

(?)
ŚLIZGAWKA DLA DZIECI

W n a jb liż sz ą  so b o tę  i n ie d z ie lę  od 
g o d z in y  10 do  17 p rz y  S zko le  P od  
s taw o w e j n r  7 w  Z ie lo n e j G órze, , 
o db ęd zie  s ię  ś lizg aw k a . O d p ła tn o ść  
5 ty s ię c y  z ło ty c h . N ą  m ie jscu  bę­
dzie  . m oż liw ość  k u p n a  h e r b a ty  i 
p o s łu c h a n ia  d o b re j  m u zy k i.

— Hu bezrobotnych zarejestroua 
nyeh jest w biurze?

— 6221 osób, w tym 3246 kobiet. 
Dane te dotyczą stycznia.

— Z jakim najczęściej wykształ­
ceniem i z jakimi zawodami trafia­
ją do Was ludzie?

— Najwięcej bezrobotnych ma 
wykształcenie zawodowe. Jest to 
grupa 3709 osób. Z wykształceniem 
średnim i wyższym pozostaje bez. 
pracy 2512 osób. W tym np. 49 ab­
solwentów szkół wyższych. 104 ab­
solwentów liceów ogólnokształcą­
cych. Najczęściej poszukują pracy 
technicy mechanicy, technicy budo 
wlani, technicy ekonomiści, inżynie 
rowie mechanicy, ślusarze oraz 
sprzedawcy. Niewielkiej liczbie lu­
dzi udaje się zapewnić pracę zgod­
ną z ich wykształceniem.

— Czy macie dla tych osób jakieś 
propozycje w zamian?

— Tak, proponujemy, im tzw. pra 
ce interwencyjne. Kierowani są do 
zakładów, które posiadają wolne 
miejsca pracy. Zatrudnia się ich na 
sześć miesięcy, a w tym, czasie biu­
ro pokrywa ich płace. Potem zakład 
przedłuża umowę na czas nieokre­
ślony bądź rezygnuje z pracownika. 
Niestety nie ma zbyt wielu chęt­
nych do podejmowania takich 
prac.

— Świadczy to chyba o tym. że 
ludziom bardziej opłaca się pobie­
rać zasiłek i „dorabiać” np. han­
dlem?

— Ostatnio wychwycono osoby po 
bierające u nas zasiłek i jednocze­
śnie prowadzące działalność gospo­
darczą. Ludzie ci rejestrowali tę 
działalność w dowodach osobistych 
po czym „gubili” je. Z wydanym 
drugim dowodem zgłaszali się do 
nas po zasiłek. Aby zapobiec takim 
przypadkom, nawiązaliśmy współ­
pracę z wydziałem Urzędu Miejskie

go wydającym zezwolenia na podję 
cie działalności handlowej.

— Udzielacie także pożyczek umo 
żliwiającycb rozpoczęcie działalno­
ści na własny rachunek.

— Osoba bezrobotna i zarejestro­
wana u nas, może złożyć wniosek o 
taką pożyczkę. Przyznajemy sumę 
do 20 milionów. Spłatę zasadniczej 
kwoty możemy zawiesić na dwa la­
ta. Po dwóch latach prowadzenia 
działalności suma ta może zostać 
umorzona w 50 procentach. Oczywi 
ście przez ten okres pożyczkobiorca 
płaci odsetki.

— Na pewno macie wielu chęt­
nych...

— W grudniu ubiegłego roku u- 
dzieliliśmy pożyczki na kwotę 890 
milionów zł. Aktualnie, z powodu 
braku pieniędzy, wstrzymaliśmy wy 
płaty. Od lutego jedynie , zbieramy 
wnioski i rozpatrujemy je. Co bę­
dzie dalej — nie wiemy. Na razie 
stoimy przed groźbą bankructwa.

— Dziękuję za rozmowę.
ALICJA JĘDRZEJCZAK

c KINA 1

Va!entine’s Day 
- Dzień Zakochanych

14 lutego w wielu krajach, głównie anglojęzycznych świętuje 
się Dzień Zakochanych — pod patronatem św. Walentego. Jest to 
wspaniała okazja, by obdarować życzeniami najbliższych, sprawić 
komuś przyjemność.

Zwyczaj wysyłania kartek „Walentynek” zawdzięczamy prawdo­
podobnie księciu Karolowi Orleańskiemu, który po przegranej w 
1415 roku bitwie o Agincourt został uwięziony w twierdzy Tower. 
Stamtąd wysyłał codziennie kartkę do swojej ukochanej.

W Polsce obchodzenie tego święta dopiero staje się popularne. 
Pojawiły się już kartki specjalnie wydawane na tę okazję. My 
również dajemy się ponieść radości tego dnia i składamy życzenia 
wszystkim zakochanym.

a.i

R a d a  z e z w a l a
Podczas ostatniej sesji Rady 

Miejskiej w Zielonej Górze pod­
jęto uchwałę (nr 1X1100191) w 
sprawie wydarzeń na Litwie. W 
tekście, uchwały czytamy m.in., że 
rada „...wyraża pełną solidarność., 
ostro potępia... apeluje i zezwala 
na wydanie z funduszów miasta 
kwoty 50 min złotych na humani 
tamą pomoc Litwie”.

Pełny tekst uchwały, podpisa­
nej przez przewodniczącego RM,

Franciszka Wernera otrzymaliś­
my dopiero 12 bm. A dzisiaj py­
tamy 45 radnych, gdzie znaleźli 
owe 50 milionów? Na ulicy chyba 
nie, bo stan miejskich jezdni jest 
kiepski i wymaga wielu złotówek. 
Kultura też „cienko' pYzęSzie", 
więc chyba i jej nie odjęto. A mo 
że gospodarce komunalnej?

Dżentelmeni o pieniądzach nie 
dyskutują, tylko je posiadają 
Czy my też? ' (jp)

W mieszkaniu za gorąco, poczekam na parapecie...
Fot.: LESZEK KRUTULSKI-KRECHOWICZ

P o d a t e k  

d r o g o w y  ł a k ż e  

n a  p o c z c i e
28 lutego upływ a te rm in  opłaca 

nia podatku  drogowego. Zasili on 
budżet sam orządów  te ry to ria l­
nych, na teren ie  których zare je­
strow ane są pojazdy. Tym , k tó ­
rzy jeszcze go nie uregulow ali, 
przypom inam y żc m ożna go p ła ­
cić w  jed n e j lub dw óch ra tach  
(druga do 15 w rześnia).

Mieszkańcy .Zielonej Góry ui­
szczają opłaty w Banku Spółdziel 
czym oraz na poczcie. Bank Spół 
dzielczy przyjmuje także opłaty 
pd mieszkańców tych gmin, któ­
re posiadają w nim swoje konta. 
Pozostałe gminy mogą przyjmo­
wać opłaty u siebie. Np. w gmi­
nie Świdnica i Zielona Góra pie­
niądze pobierają sołtysi.

Blankiety z numerami konta i 
odpowiednimi rubrykami znajdu­
ją *i% na'pcicztattói. '

Przypominamy numer konta, na 
które wpłacają mieszkańcy. Zielo 
nej Góry: Urząd Miejski, Wydział 
Finansowy w Zielonej Górze, 
Bank Spółdzielczy, nr 997283— 
2121—133. Szczegółowe informacje 
zainteresowani mogą , uzyskać w 
wydziale finansowym Urzędu 
Miejskiego. ■ aj

Schronisko dla bezdomnych pta­
ków.

Fot.: LESZEK KRUTULSKI- 
KRECHOWICZ

T  e l e f o n  
710-77

•k Henryk Piwkowski z Zielonej
Góry: Czytałem wasz ostatni ma­
gazyn, a w nim „Gazetę Domową”
— moim zdaniem powinniście ją 
nazwać raczej „gazeta dla pani”; po 
ćo zajmować samymi przepisami ku 
linarnymi całą kolumnę? Poprzed­
nio daliście ohociaż „Porady babu­
ni”; chętnie przeczytałbym np. ra­
dy dla majsterkowiczów.

— O drukowanie przepisów kuli­
narnych w „Domowej” czytelnicy 
prosili nas ostatnio najczęściej (i to 
nie tylko panie). W następnej, z pe 
wnością znajdzie Pan także coś dla 
siebie.

★ Anna Jankowska i Halina War 
del z Zielonej Góry: Czy poprzed­
nie numery podane w rubryce „Te 
lefon 715-40, 59-27” są nie aktualne?

— Niedawno przeprowadziliśmy 
się do nowego lokalik; Czytelnikom, 
którzy jeszcze o tym nie wiedzy, po 
dajemy że redakoja mieści się przy 
deptaku, naprzeciw BWA — al. Nie 
podległości 22. (I p.); nasz nowy nu 
mer centrali telefonicznej: 710-77. 
Dodamy jeszcze z satysfakcją, że na 
reszcie można się do nas dodzwonić 
bez problemu! Natomiast Biuro Re 
klam i Ogłoszeń „GN” nadal czyB 
ne Jest w budynku przy ul. Boh. 
Westerplatte 30 (teł. 59-27. 715-40)
— o jego przeprowadzce, która nie 
bawem nastąpi, oczywiście poin­
formujemy. ' (ew)

w

1 W  g o d z i n a c h  p r a c y
JU Złodzieje pracują w tych samych godzinach co my. Niestety, róż
jjj nimy się miejscami zatrudnienia. Podczas gdy my w y c h o d z i -
n> m y do pracy, oni w c h o d r. ą do naszych mieszkań. Ten schemat
2  powtórzył się przedwczoraj przy ul. Sienkiewicza. Amatorzy cu- 
jjj dzej własności wzbogacili się, pod nieobecność mieszkańców, o te­
in lawizor „Otake” i magnetowid.
“  (eska)

PRZERWA W DOPŁYWIE PRĄDU
D nia  17.02. godz. 8.00—14.00 — z. G„ ul. K u p ie ck a , a l. N iepod leg ło  

ści, Ż ero m sk ieg o , p l. M a te jk i. D n ia  18.02. godz. 8.00—11.00 m . P r z y ­
lep , u l. 22 L ip ca , S o sn o w a, O sied low a. D n ia  18.02.91 godz. 8.00—16.00 
m . O ch la , K ie łp in , B a rc ik o w ic e  D uże, B a rc ik o w ic e  M ałe, Z a to n ie , 
Cza sław . Ł u g i. S u ch a . D n ia  19.02.91 godz. 8.00—15.00 m . O ch la , K ie ł­
p in . D n ia  20.02.91 godz. 8.00—15.00 Z ie lo n a  G ó ra , u l. Z aw a d zk ieg o  13 
17, 39—89, P io n ie ró w  Z ie lo n e j G ó ry  14—30. Z a c h o d n ia  23—45. D n ia  
21.02.91 godz. 8.00—15.00 m . L e tn ic a . D n ia  22.02.91 godz. 8.00—15.00 Zie 
ło n a  G ó ra , u l. Z a w ad zk ieg o  3, 7, 48, 23—33, A n ie li K rz y w o ń  16—20. 
D nia  23.02.91 godz. 8.00—15.00 Z ie lo n a  G ó ra , u l. Z a w ad zk ieg o  30, 43, 
W yszy ń sk ieg o  6, 8. W y p o cz y n ek , W iśn io w a , Sw . C y ry la  i M etodego  
5. A n ie li K rz y w o ń  5—21. D n ia  19.02.91 o d  godz. 8.00 do d n ia  20.02.91 
godz. 15.00 m . C za s ła w , Ł u g i. BO-41

m m

sportowy kalejdoskop
. *V *■»’v“*T• *•*•*• *• • *•' • • •

FERIE NA BIEŻNI I SKOCZNI
W okresie ferii* zimowych ucz­

niowie zielonogórskich szkół pod­
stawowych mieli okazję uczestni 
czyć w pięciu halowych imprezach
1 ekkoatle tyczny ch zorganizowa­
nych przez MOSiR oraz KS „Lub 
tour”.

Oto lepsze wyniki dziewcząt: 40 
m — M onika W ęcław ska 6,02, 
Ew a Juncew icz 6,08 (obie SP U 
Z. Góra), 40 m ppł. — A nna Sol 
ty s ik  (Zbąszyń) 6,65, M arzena Za 
krzew ska (SP 7 Nowa Sól) 6,72, 
Sylw ia Jarzębow ska (SP 8 Zary) 
7,05.

Chłopcy: 40 m — W ojciech Mie 
rk iew icz (SP U Z. Góra) 5,S9, 40 
m ppł. — Paw eł K rzysztofik  (SP
2 Kożuchów) 6,18, M ariusz M arci­
n iak  (SP 3 W olsztyn), 6,84, A dam  
K uczyński (Zbąszyń) 7,00, tyczka 
■— W. M ierkiew icz 3,60, Tomasz

M ielnicki 2,80, M ariusz T yrlik  2,55 
(wszyscy SP 11 Z. Góra).

JEŻDŻĘ 
NA ŚL ISK IE J NAW IERZCHNI

W najbliższą niedzielę o godzi­
nie 11 na Autodromie w Starym 
Kisielinie odbędzie się pod nad­
zorem instruktorów i działaczy 
Automobilklubu Zielonogórskiego 
impreza „Jeżdżę na śliskiej na­
wierzchni”. Organizatorzy serde­
cznie zapraszają członków Auto­
mobilklubu, sympatyków sportu 
samochodowego oraz posiadaczy 
aut. Wszyscy chętni będą pioglr 
sprawdzić swoje kwalifikacje na 
śliskiej nawierzchni i w trudnych 
warunkach drogowych.

K OLEJN Y  
T U R N IEJ PIŁK A R SK I

W najbliższą sobotę o godzinie 
12 w C zerw ieńsku odbędzie się ha

Iowy turniej oldbojów. Organiza­
torami tych zawodów są Zarząd 
Miejski TKKF Zielona Góra i 
i Wist-Perfect, Wystartują zespo 
ły: poznańskiego Lecha, Miedzi 
Legnica, Dpza.metu Nowa Sól i 
Wist-Perfect Zielona Góra.

TURNIEJ BRYDŻOWY
W nsjb llźszą niedzielę o go­

dzinie 10 w salce konferencyjnej 
Domu Kultury „Novita” w Zielo 
nej Górze, odbędzie się turniej 
brydża sportowego. Impreza ta bę 
dzie jedną z konkurencji XI Spar 
takiady Rekreacyjnej, którą „pi­
lotuje” ZM TKKF w Zielonej 
Górze. Udział biorą drużyny za­
kładowe, osiedlowe. W turnieju 
par, zespoły mają prawo wysta­
wić trzy pary.

Zapisy i wpisowe przyjmowane 
będą o godzinie 9.30 w DK „No- 
vita”,

POZDROWIENIA 
OD PIŁKARZY

Przebywający na zgrupowaniu 
w Czerniawie, piłkarze Piasta 
Iłowa oraz szkoleniowcy tego klu 
bu przesłali nam pozdrowienia.

Serdecznie dziękujemy i życzymy 
udanych występów w meczach 
wiosennej rundy.

PODSUMOW ANIE FE R II 91
Podczas niedawnych ferii zimo 

wych, ZOW SZS w Zielonej Gó­
rze, zorganizował imprezy dla naj 
młodszych. A oto wyniki w po­
szczególnych konkurencjach. W 
tenisie stołowym chłopców wy­
grał R afał M atysiak  przed A da­
mem M akarew iczem , M ariuszem  
N iedźw ieckim  i A dam em  Paziem. 
Wystąpiło 42 tenisistów.

W piłce siatkowej chłopców 
wzięło udział siedem zespołów. 
Na trzech pierwszych miejscach 
uplasowały się: Stilon, Zastał i 
Lech. *

W I turnieju piłkarskim zwycię 
żył Milan przed Juventusem, 
Lechią i Oseskami, a w II — tri 
umfowała Olimpia, na drugim 
rpiejscu Milan, przed Zorzą i Ar­
senałem. W turniejach piłkar­
skich wystąpiło czternaście zespo­
łów.

W turnieju koszykówki . prym 
wiódł Lech. Drugie miejsce przy 
padło Zastalowi, trzecie Baniko- 
wi, a czwarte drużynie Strzelców.

W ystąpiło dziewięć team ów . W 
konkursie  rzu tów  osobistych, w y­
g ra ł D ariusz Szpigun, przed P a ­
w łem  D ybasiem  i Łukaszem  Rau 
chutem . W ystąpiło p ięćdziesiąt o- 
sób.

Podczas fe rii w  zajęciach n a  sa 
li codziennie b rało  udział ok. 60 
osób. Z lodow iska, k tó re  było bez 
p ła tne  korzystało  po 100 osób. Or 
ganizatorzy  zadbali także  o drugie 
śn iadan ie  d la  dzieci (herbata  i 
bułka). Codziennie skorzystało  z 
tego 90 dzieci.

P. B a rb a ra  Siwiec rep rezen tu ­
jąca  firm ę „Shena” udostępniła 
bezpła tn ie  kasety  wideo.

ZOW SZS INFORM UJE...
W najbliższą sobotę o godzinie 

11 w  Babim oście (lodowisko przy 
szkole podstaw ow ej) odbędzie się 
finał w ojew ódzki szkół podstaw o­
wych w  w ieloboju łyżw iarskim  
dla chłopców  (Złoty k rążek) i 
w ieloboju łyżw iarsk im  dziew cząt 
(B łękitna sztafeta) oraz łyżw ia­
rstw o szybkie dziew cząt i chłop­
ców. U czestnicy pow inni posiadać 
w łasny sprzęt. P rzy jazd  ek ip  na 
w łasny  koszt.

O prać. MAREK STAN ISZEW SKI

ZIELONA GOBA
„ESTRADA” — Hala Ludowa — 

16.30, 19 — Family Buisness (USA
15 1.)

„NEWA” — 16 — Krótkie spięcie II 
(USA 12 1.), 18 — Ostatni cesarz 
(ang. 15 1.)

„NYSA” — 15.30, 17.30 — Kocha­
nie zmniejszyłeś nasze dzieci 
(USA 12 1.), 19.30 Predator (USA 
15 1.)

„WENUS” — 10.30 — Korczak (poi. 
12 1.), 13, 15.15, 17.30, 19.45 — 
Conan barbarzyńca (USA 15 1.) 

-  *  -
BABIMOST — „Piast" —

10 — Szatan z siódmej klasy (poi. 
b.o.), 17 — Nico (USA 15 1.)

GOZDNICA — „Ceramik3' — 
Ucieczka w noc (USA 18 t), Ka 
czor Howard (USA 15 I.), Harry 
i Hendersonowie (USA bo)

GUBIN — „Iskra” —
Złote dziecko (USA 12 1.), Elektro 
niczny morderca (USA 15 I.). Cza 
townice z Eastwick (USA 18 t.)

IŁOWA — „Śląsk” —
Kuzyni (USA 15 i.). Rambo (USA 
15 1.), Critters (USA 12 1.)

KARGOWA — „Światowid” — 
Przygody rabiego Jacoba (fr. 
12 1.), Deszczowa pani (niem. bo), 
Rain man (USA 15 l.)

KOŻUCHÓW — „Uciecha" —
17, 19.15 — Stowarzyszenie umar­
łych poetów (USA 15 1.)

KROSNO — „Wzgórze” —
17, 19 — Akademia policyjna (USA 
15 1.)

LUBSKO — „Patria" —
Nico (USA 15 1.), Czerwona go­
rączka (USA 15 1.)

MAŁOMICE -  „Arena” — 
Commando (USA 15 1.), Piramida 
strachu (USA 12 1.)

NOWA SOL -  ,Odra” —
Kickboxer (USA 13 1.). Rybka 
zwana Wandą (ang. 15 1.)

NOWOGRÓD -  „Bóbr” — 
Człowiek w ogniu (USA 18 1.). Do 
zobaczenia chłopcy (fr. 12 l.)_

SŁAWA — „Żeglarz” —
Rykoszet (USA 13 U, Konsul 
(poi. 15 l.)

SZCZANIEC -  „Semko” —
Heli camp (USA 18 U, Szczęśli 
wa trzynastka (chiński 12 1.), Su- 
perglina (USA 13 I.)

SZPROTAWA -  „As” —
Moja macocha jest kosmitką 
(USA 15 1.)

ŚWIEBODZIN -  .Przyjaźń” — 
Szklana pułapka (USA 18 1.), Kro 
kodyl Dundee II (USA 12 1.)

WOLSZTYN -  „Tatry” -  
Superglina (USA 18 1.), Interkos 
mos (USA 12 1.), 300 mil do nie­
ba (poi. 15 1.)

ZBĄSZYNEK -  „Muza” —
Książę w Nowym Jorku (USA 
12 1.). Chora z miłości (fr. 15 1)

ZBĄSZYN — „Obra” -  
Jak to się robi w Chicago (USA 
18 1.), Osaczona (USA 15 1.). Bo* 
kie ciała (USA 12 1.)

ZAGAN — „Meteor” —
9 i 1/2 tygodnia (USA 18 1.), Noc 
ny jastrząb (USA 15 1.)

ŻARY -  „Pionier” —
17. 19 Lody na patyku (RFN 15 1.)

( A TEATR J
Lubuski Teatr w Zielonej Górze

— 12 Tajemnicza szuflada, wy­
stęp w Bolesławcu godz. 11 i 13 
Pinokio

O  g a ler ie

BWA — (czynne 10—17) — Prz* 
gląd Plastyki Zielonogórskiej.

WSp — (czynna 11—17) — Mala 
rstwo Antoniego Górnika.

PSP — (czynne 11—18) — Mala­
rstwo Ryszarda Potzera.

ART — (czynna 11—18) — Grafika 
Tomasza Maniewskiego.
WiMBP Im. C. K. Norwida — 
Lubuski rysunek 1 grafika.

Salon Wystaw Artystycznych Żar 
skiego Domu Kultury w Żarach — 
Twórczość klubu „Maszkaron” Ża­
gańskiego Pałacu Kultury.

APTEKI 1
Dyiur nocny pełnią:
Lubsko, ul. XX-lecia 
Nowa Sól, ul. I-go Maja 
Sulechów, al. Wielkopolskie 
Świebodzin, ul. 1-go Maja 
Wolsztyn, ul. 5-go Stycznia 
Zielona Góra, til. Świerczewskiego 
Żagań, ul. Śląska 
Zary, ul. Buczka

( © TELEFONY
■ i i .

Pogotowie Policyjne 697
Straż Pożarna 998
Pogotowie Ratunkowe 999
Pogotowie Energetyczne '  991
Pogotowie Ciepłownicze 993
Pogotowie Wod.-Kan. 994
Pogotowie Gazownicze 221-81
Pogotowie W eterynaryjne 917
Informacja PKS 223-01
Inform acja PKP 3838
Szpital Wojewódzki centr. 4261



B y ł o  j u ż  s p o r o  w a l k i

Kiedy zaczną trafiać..?
Koszykarze ekstraklasy w szybkim tempie zmierzają do fazy „play 

off’ mistrzostw, rozgrywając mecze rewanżowej ..rundki” w grupach 
„A” i „B”. Zielonogórski Zastał gościł w Stalowej Woli przegrywając 
ze Stalą, różnicą 10 punktów. W najbliższą sobotą o godz. 10 w Drzon- 
kowie rozpocznie się spotkanie Zastał — Śląsk.

STAL ST. WOLA —
ZASTAŁ 84:74 (46:88)

STAL: Iwachnienko 13, Szwe- 
do 14; Karolak 6, Prawica 5, 
Szestopał 12, Telman 24, Jarec­
ki 10, Lewandowski 2.

ZASTAŁ: Krzyżyński 6, Beu­
ge 2, Mazur- 5, Wysocki 0. Pro- 
tasewicz 14, Błaszćzyński 0, Łu­
kowski 16, Bortnowski 29, K. 
Kaczmarek 2, Teichert 0.

Sędziowali: Krzysztof Zalewski 
(Wrocław) i Leszek Rakoczy 
(Katowice). Widzów ok. 2000.

r

Do 13 minuty zielonogórscy ko 
szyliarze wygrywali z pewnymi 
zwycięstwa gospodarzami różnicą 
2—5 punktów. Wprawdzie fajer­
werków nie było, jednak ambitna, 
zdecydowana gra przyniosła efek­
ty. Zazwyczaj trwała więc „wy­
miana ciosów” i dopiero w końco­
wej tej części meczu miejscowa 
drużyna przeprowadziła kilka szyb 
kich kontrataków uzyskując 8-punk 
towa przewagę. Wszedł wówczas na 
boisko zupełnie bezbarwny w tym 
spotkaniu Paweł Wysocki (w dru­
giej połowie już nie gra).

Po przerwie zastalowcy ambitnie 
rywali gonili, ci jednak okazali sie 
zespołem dojrzalszym, spokojnie 
rozgrywającym piłkę, w dogodnych 
sytuacjach potrafiącym natych­
miast skontrować. Tak było w osta 
tnich dwóch minutach meczu. Ko­
szykarze Zastalu minimalnie prze­

grywając, szukali szansy w rzu­
tach zza linii 6,25 ni. Niestety, ce­
lowników nie mieli najlepiej na­
stawionych więc natychmiast „po­
szły” kontry. Skuteczne.

A jeśli już mowa o niecelnych 
rzutach' z gry,' to jeszcze gorzej 
było z wolnymi: na 36 wykonanych 
tylko 20 przyniosło punkty. A to 
już stary grzech zielonogórzan.

Po ostatnich wysokich porażkach 
wczaraj w Stalowej Woli brio nie­
co lepiej, co nie znaczy że dobrze 
Bardzo kiepsko rozgrywał Ryszard 
Mazur, bezbarwny był Sebastian 
Beuge, a z „małych" jedynie Krzy­
sztof Protasewiez spełnił zadanie.

GRUPA „A” (pozostałe wyniki): 
Śląsk Wrocław — Lech Poznań 
96:84 (42:47). Victoria Sosnowiec — 
Aspro Wrocław 91:83 (44:31).
1. Victória 29 49 2562:238
2. Sią ?k 29 48 2622:24Bf
3. Aspro 29 47 2436:2342
4. Stal St. W. 29 46 2362:2291
5. Lech 29 46 2487:2412
6. Zastał 2.9 42 2365:245.'

GRUPA „B”: Hutnik Kraków — 
Górnik Wałbrzych 88:74. AZS Kosz i 
lin — AZS Toruń 72:68, Stal Bobrek 
By to — Legia Warszawą 84:70
(Legia nie może już uchronią się 
przed degradacją).
7. Hutnik 29 43 24S6:Z521
8. Górnik 29 43 '2347:1393
9. Stal R. 29 43 2378:2351'

10. AZS K. 29 40 2382:2539
11. AZS T. 2« 39 2407:2567
12. Legia 29 36 2467:2612

ZSRR też podpisał
ZSRR, jajko ostatni 2 krajów sta­

rego kontynentu, gdzie sport stoi 
na wysokim poziomie, podpisał w 
Strassburgu antydopingową kon­
wencję Rady Europy oraz konwen 
cję przeciw przemocy podczas im­
prez sportowych. Informację tej 
treści zawarto w komunikacie opu 
blikowanym przez związek 24 kra 
jów — sygnatariuszy wspomnia­
nych konwencji. Będą one obowią 
zywać w ZSRR od 1 kwietnia br.

z koszykarskich!
P f l R K I E T f l l ł K ,
Wiele emocji wzbudził tradycyjny 

pojedynek koszykarzy NBA Wschód 
— Zachód. Poprzedziły go dwa kon 
kursy: artystycznego wkładania pił 
ki do kosza z góry (slam dunk) i 
rzutów za trzy punkty (long di..tan 
ce shootout). Do finału konkursu 
slam dunk zakwalifikowali się 22- 
!etn debiutant w NBA, zawodnik 
Boston Ceitics. Dee Brown (182 cm) 
: gracz Settle Supersonics, Shawn 
Kcmp (205 cm). W decydujących 
próbach sędziowie ocenili pokaz 
Browna na 97,7 pkt., a pokaz Kem 
na na 93.7 pkt. Konkurs rzutów za 
►rzy wygrał Craig Hodges. (Chicago 
Bulls). który powtórzył ubegłorocz- 
iy sukces. Konkurs polegał na wy 
•onaniu 25 rzutów przez każdego 
z zawodników zgłoszonych do pró­
by. W rozgrywce półfinałowej Ho­
dges trafił 19 razy z rzędu, a ogó­
łem 24 razy. -

•  We wczorajszych półfinałowych 
meczach Pucharu Polski koszyka- 
rek Włókniarz Pabianice przegrał 
z ŁKS Łódź 67:74 (34:34), natomiast 
Lech Poznań uległ Polonii Warna 
wa 58:63 (27:36).

??9
Lasto2 @?? z Choszczna 

i i  wrót ekstraklasy
Przed 10 laty na lubuskiej mapie sportowej pojawiła się „egzoty­

czna” dyscyplina sportowa — hokej na trawie. Sekcja to powstała w 
Grunwaldzie Choszczno i — mimo trudności — systematycznie się roz­
wija. Za białą piłeczką uganiają z laskami dziesiątki chłopców. Naj­
lepsi z nich stanowią trzon zespołów klubowych, które zanotowały 
już sporo sukcesów — Grunwald ma na koncie medale mistrzostw 
Tolskj w kategoriach młodzieżowych, występy w II lidze na otwartych 
boiskach, wiele ■ zwycięstw w zawodach halowych. Kilku hokeistów 
Grunwaldu występowało też w rcprezcnacjaeh Polski młodzików i ju­
niorów.

Obecnie „laskarze” Grunwaldu są 
•o krok od awansu do i ligi baro­
wej. Przed kilku dniami w Śro­
dzie Wlkp. odbył się pierwszy tur­
niej finałowy o wejście do ekstra­
klasy.

ŹSawodnicy Grunwaldu spisali się 
znakomicie, tracąc zaledwie 1 pkt. 
Oto rezultaty zespołu z Choszczna, 
z Polonią, Środa 10:2, z Budowla­
nymi Bielsko-Biała 5:3, z Wigrami 
Suwałki ,9:4 oraz z Wartą Poznań 
2:2. Ten ostatni mecz był prawie 
horrorem. Grunwald zdecydowanie 
przeważał, sympatia obiektywniej 
publiczności była po stronie dru­
żyny choszczeńskiej, lecz do „gry” 
włączyli się sędziowie. Wystarczy 
powiedzieć,' że jednym z arbitrów 
był... wiceprezes Warty. Szkoda 
straconego punktu.

Grunwald' Choszczno: K. Kloda- 
wskl — J. Strzyż, W. Siejkowski, 
M, .farmarki*.'wicz. M. Czosnowski, 
A. Ponikowski oraz M. Felusiak.

J. Jakubowski. S. Paszkiewicz, A. 
Ilalapaoz, N. Maślany, W. Felusiak. 
T. Gębarski. Trenerzy — Wojciech 
Szczepański i Romuald Czosnowski.

Tabela po pierwszym turnieju: 
Grunwald 4 7 26: i i
Budowlani 4 6 37:13
Warta 4 5 23:20
Wigry 4 2 16:36
Polonia 4 0 12:34

Drugi (i ostatni) turniej odbę­
dzie się również w Środzie Wlkp. 
w najbliższą .sobotę, 16 bm. Impre­
za ta rozstrzygnie, która z drużyn 
zajmie pierwsze miejsce . tabeli i 
awansuje do I ligi halowej na na­
stępny sezon. Zespół ten zajmie 
miejsce zdegradowanych Budowla 
nych Łódź. Dodajmy, że w ekstra­
klasie halowej zwyciężyli w tym 
sezonie hokeiści Pomorzanina To­
ruń. wyprzedzając Grunwald Po­
znań i Pocztowca Poznań.

K. HOŁYŃSKI

Drożdża i
Kowalewskiego

Dawnych czar...
Ostatnimi czasy cicho zrobiio się wokół sekcji łuczniczej Orląt 

Gorzów. Poci koniec lat 7i)-tych i ca początku 80-tych łucznicy te- 
£0  klubu odnosili uicikie sukcesy, zdobywając tytuły mistrzów 
Foiski indywidualnie i drużynowo, wielokrotnie też reprezentowali 
nasz kraj w największych imprezach międzynarodowych.

W połowie lat'80-tych łucznicza 
hossa załamała się. Kilka mi­
strzyń i kilku mistrzów z różnych 
powodów zakończyło karierę spo 
rtową. Wycofali się z działalności 
doświadczeni trenerzy. Nie bez 
znaczenia były też trudności fi­
nansowe, które coraz bardziej za 
częły nękać. Inna sprawa, że i ów 
czesne kierownictwo Orląt Go­
rzów przyczyniło się do upadku. 
sekcji łuczniczej. Na pewno chW 
bą klubu na zawsze pozostaną 
wielkie sukcesy sekcji kolarskiej, 
a zwłaszcza Lecha Piaseckiego i 
Zenona Jaskuly. Nie zmienia to 
jednak opinii, że zapatrzenie się 
wyłącznie w kolarstwo ujemnie 
odbiło się na.innych sportach, u- 
prawiany^ch dotąd w Orlętach z 
dużym powodzeniem. Smutny los 
łuczników podzielili bowiem rów 
nież zapaśnicy.

Dzięki kilku zapaleńcom i za­
pasy, i łucznictwo w Orlętach ist 
nięją nadal; jednak warunki w ja 
kich funkcjonują te sekcje; dale­
kie są od ideału. Choć trudności 
nie brakuje, w sekcji łuczniczej 
trenuje sporo zawodniczek i za- - 
wodników. Trenerem jest Leszek 
Ciemny, dawny łucznik z czasów, 
gdy Orlęta brylowały w ekstra­
klasie. Kieruje on całością szko­
lenia w sekcji ,natomiast szkole­
niem młodzieży zajmuje się Ewa 
Nitecka, też niegdysiejsza zawo­
dniczka I-ligowych Orląt.

Jak nam powiedział trener L. 
Ciemny, ambicją łuczników Orląt

jest nie tylko utrzymanie się na 
powierzchni, ale również dążenie 
do uzyskania jak najlepszych re 
zultatów. Może nadejdą lepsze 
czasy i działalność sekcji znów na 
bieże rozmachu...?

W okresie zimowrym łucznicy 
Orląt treningi przeplatają udzia­
łem w zawodach halowych. Wła­
śnie przed kilku dniami w Gorzo 
wie odbyły się zawody łucznicze, 
będące jedną z eliminacji okręgo 
wych do halowych mistrzostw 
Polski.

Wśród kobiet zwyciężyła Urszu 
la Wegner — 1.031 pkt., wyprze 
dzając Joannę Solarz — 1.030 i 
Biankę Iyryńską — 984 pkt. Na 
tomiast w konkurencji mężczyzn 
najlepszym okazał się doświadczo 
ny Andrzej Pietrzak — 1.118 piet. 
i wyprzedził Piotra Krygiera 
(wszyscy Orlęta) — 1.094 oraz Ry 
szarda Bukańskiego (Start Go­
rzów) — 1.029 pkt. Najlepszym u- 
czestnikom zawodów nagrody 
ufundowała firma „Impuls”.

Miła wiadomość nadeszła z Pol 
skiego Związku Łuczniczego. Tro 
je reprezentantów Orląt zostało 
powołanych do nowej kadry naro 
dowej. W kadrze seniorów znalazł 
się Andrzej Pietrzak, a w ka­
drze juniorów — Urszula Wegner 
i Adam Koper. Gorzowskim łucz 
nikom wypada życzyć coraz cel­
niejszych strzałów.

KRZYSZTOF HOŁYSSKI

Piłkarze H-ligowęgo Stilonu Go­
rzów rozegrali czwarty mecz kon­
trolny przed wiosennymi rozgrywka 
mi. mistrzowskimi. Na gorzowskim 
stadionie gościli Błękitnych Star­
gard, zwyciężając 2:0 (0:0). Bramki 
zdobyli Robert Cieślewicz 1 Zbig­
niew Bisaga.

Błękitni okazali się wymagają­
cym rywalem (ostatnio, pokonali Po 
goń Szczecin 4:1) i zmusili stilonow 
ców do sporego wysiłku. We wtor­
kowym meczu po raz pierwszy po 
wyleczeniu groźnych kontuzji wy­
stąpili na boisku Ryszard Drożdż i 
Robert Kowalewski. Obaj zaprezen 
towali się obiecująco. K. HOŁ.

K A L E J D O S K O P

i PiŁKARSKi
•  .Włodzimierz Lubański w wy­

wiadzie dla katowickiej „Gazety 
Wyborczej” przyznał, że kiedyś 
„wziął” 40 tysięcy złotych, a zara­
biało się wtedy średnio 2 tys. Pie­
niądze podzielono sprawiedliwie z 
kolegami, a w zamian grano wol­
niej i mniej ... strzelano.

• 8 krajów zgłosiło oficjalnie swo 
je kandydatury na gospodarzy pił 
karskich mistrzostw świata w 1998 
roku. Są to: Anglia, Brazylia, Chi­
le, Francja. Indie, Maroko, Portu­
galia i Szwajcaria. Decyzja o tym, 
kto będzie organizatorem finałów 
mistrzostw śwHata w 1998 roku, za 
padnie w czerwcu 1992 roku.

• Diego Maradona zagrał w me­
czu ligowym Napoli — Parma (4:2) 
i zdobył dwa gole. W ubiegłym ty 
godniu kierownictwo Napoli zamie 
rżało skreślić Maradónę ze składu 
pierwszej drużyny za opuszczenie w 
tym sezonie treningów i meczów. 
Diego natomiast ostatnio przykła­
dnie trenował i dlatego wystawiono 
go na mecz z Parmą.

• Piotr Soczyński (Olimpia Po­
znań) ma szansę grać w barwach lon 
dyńskiego Arsenału.

PP Totalizator Sportowy zawia­
damia, że w zakładach piłkarskich 
z dnia 9-10.02.1991 r. wg wstępnych 
danych stwierdzono:

Kwota na wygrane 774.975.300 zł.
111 rozw. z 13 traf. — wygr. po 

ok. 1.700.000 zł., 2.139 rozw. z 12 
traf. — wygr. po ok. 83.000 zł., 
18.335 rozw. z 11 traf. — wygr. po 
ok. 10.500 zł., 89.787 rozw. z 10 traf, 
— wygr. po ok. 2.100 zł.

W zakładach Dużego Lotka z dnia 
9.02.1991 r. wg wstępnych danych 
stwierdzono:

Losowanie I — kwota na wygra­
ne 841.188,375 zł — 54 rozw. z 5 
tsaf. — wygr. po ok. 3.100.000 zł; 
4.581 rozw. z 4 traf. — wygr. pt) ok.
50.000 zł; 80.365 rozw. z 3 traf. — 
wygr. po 5.200 zl.

Losowanie II — kwota na wygra­
ne 841.188.375 zł — 43 rozw. z 5 
traf. — wygr. po ok. 3.500.000 zł; 
3.105 rozw. z 4 traf. — wygr. po ok.
80.000 zł; 80.505 rozw. z 3 traf. — 
wygr. po 5.200 zł.

Z uwagi na okres reklamacyjny 
(8 dni) wysokość wygranych może 
ulec zmianie.
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„ S z e r y f ” z  D r z o n k o w a
ZBIGNIEW MAJEWSKI — działacz, trener, nauczyciel, należy do 

postaci szczególnych, które już za życia stały się legendą, a jego barw­
ny życiorys mógłby posłużyć jako materiał kilku pasjonujących sce­
nariuszy filmowych. Ten niepokorny, pełen niekonwencjonalnych po-, 
mystów człowiek wykazał się talentem jako trener i działacz w dwóch 
różnych dyscyplinach sportu — lekkoatletyce i pięcioboju nowocze­
snym.

Zbigniew Majewski urodził się 
24 lutego 1932 roku w Wilnie, gdzie 
mieszkał do wybuchu wojny. Po 
wkroczeniu Armii Czerwonej został 
wraz z matką wywieziony na Sy­
berię. Nie dotarł jednak do miej­
sca docelowego zsyłki, gdyż z po­
wodu wycieńczenia i groźnej cho­
roby usunięto go nieprzytomnego z 
transportu i pozostawiono samego 
w Mińsku. Trafił tam do domu 
dziecka, gdzie przebywał 2 lata. Po 
wybuchu wojny radziecko-niemiec- 
kiej jako niespełna 10-letni chłopiec 
w wyniku wielodniowej tułaczki 
dotarł do rodzinnego Wilna i Spę­
dził tam resztę okupacji.

Po zakończeniu wojny doświad­
czył przesiedleńczego exodusu. Pier­
wszym transportem z Wilna przy­
jechał wraz z rodzicami w 1945 ro­
ku do wielkopolskiego Czarnkowa, 
w pobliżu którego rodzina Majew­
skich osiediiia się. Po ukończeniu 
szkoły ,• podstawowej podjął naukę 
w Technikum Leśnym w Bzowa- 
gaju. Zetknął, się tam z podziemną 
organizacją „Zemsta Lasu”. Po de- 
konspiracji „Zemsty Lasu” został 
jako jej aktywny członek areszto­
wany przez Urząd Bezpieczeństwa 
i osadzony w więzieniu. 'Wyrokiem 
sądu. skazano go w 1949‘roku'za 
„antypaństwową działalność” na 3 
lata pozbawienia wolności. Z uwa­
gi na młody wrek otrzymał wyrok 
w zawieszeniu, lecz usunięty ze 
szkoły nie miał szans na kontynuo­
wanie nauki. W latach 1949—1950 
dorywczo pracował i przypadkowo 
trafił do Sulechowa. Za poręcze­
niem działacza partyjnego Nawro­
ckiego otrzymał posadę nauczyciela 
szkoły wiejskiej w podsuleehow- 
skiej Kleniey. Młody zaledwie 19- 
letni nauczyciel wi i geografii dał 
się poznać j$ko,vutą}etit9wa«y: orga­
nizator, przejmując na lekcje w.f 
miejscową ta^ebud .̂ W-ląłach 1951 
—1953 odbywał służbę wojskową w 
kompanii karnej ze względu na 
opozycyjną przeszłość i niepokorny 
charakter. . Aby uniknąć szykan 
wstąpił w swojej jednostce do ze­
społu pieśni -i tańca, w czym po­
mogła mu zwłaszcza znajomość ję­
zyka rosyjskiego.

Po powrocie z wojska zetknął się 
ze znanym sulechowskim działa­
czem Michałem Zasadnim, który 
zainteresował go sportem. W 1953 
roku podjął pracę w Radzie Okrę­
gowej Zrzeszenia „Zryw”, a'nastę­
pnie . w Technikum Mechanicznym 
v/ Zielonej Górze, dokąd przeniósł 
się iia stałe. Duży wpływ wywarli 
w tym okresie na jego późniejszą 
działalność zasłużeni działacze Lech 
Birgfellner i Mieczysław Wasiak, z 
którymi blisko współpracował. 
Ukończył wówczas kilka kursów 
z zakresu wf, w tym m.in. w zna­
nym ośrodku na Bukowinie w Wał 
czu, gdzie po raz pierwszy spotkał 
Jana. Mulaka, z którym serdecz­
nie zaprzyjaźnił się. Odtąd bez re­
szty poświęcił się lekkoatletyce. W 
latach 1954—1.964 był trenerem zie­
lonogórskiej „Lechii”, » następnie 
„Lumelu” (1964—1973). Wychował 
wielu znakomitych lekkoatletów, 
głównie skoczków wzwyż na czele

z olimpijczykiem, wielokrotnym re­
kordzistą i mistrzem Polski Edwar­
dem Czernikiem, Danutą Konowską 
oraz Witoldem Klinecrem i Jerzym 
Miliczenką. Zielona Góra należała 
wówczas (zwłaszcza w latach 60- 
tych) do najlepszych ośrodków 
„Królowej sportu” w Polsce, a eki­
pę znakomitych lekkoatletów „Lu­
melu” występującego w I lidze na­
zywany „lubuskim wunderteamem”

sokolego, nawiązującego do sokol­
stwa polskiego z okresu przed II 
wojną światową. Doprowadził on do 
utworzenia 18 stycznia 1984 roku 
Stowarzyszenia Turystyczno-Sporto­
wego „Sokół” w Drzonkowie, pro­
pagującego idee sokolstwa w atrak­
cyjnym współczesnym kształcie. Ko 
lejnym sukcesem dyplomacji spor­
towej Z. Majewskiego było zorga­
nizowanie w Zielonej Górze 8—19 
września 1989 roku Światowego Zlo­
tu „Sokoła”, na którym powołano 
Tymczasową Radę Odrodzenia So­
koła.

Szerokim echem odbiła się wy­
prawa Z. Majewskiego' i J. Mulak* 
powozem konnym na Igrzyska Olira 
pijskie w Los Angeles w 1984 roku. 
Po dotarciu do francuskiego portu

Zbigniew Majewski (z lewej) i Jan Mdak — to barwne i wielre 
zasłużone postacie polskiego sportu. To zdjęcie wykonane zostało 
podczas pamiętnej podróży obu globtrotterów ivo'em konnym.

Fot. — archiwum

Na początku lat 70-tych zaczął 
stopniowo dojrzewać piań Z. Ma­
jewskiego, polegający na utworze­
niu w Zielonej Góx’ze sekcji pięcio­
boju nowoczesnego.' Tak też Się .sta­
ło. W grudniu 1973 roku założył on 
sekcję pięciobojową w „Lumelu” i 
został jej pierwszym trenerem. Z 
biegiem lat zielonogórscy pi^cioboi- 
ści osiągnęli poziom światowy, i sta 
li, się chlubą lubuskiego sportu. 
Równolegle Z. Majewski wystąpił 
z nieprawdopodobną wręcz ideą bu­
dowy pod Zieloną Górą ośrodka 
pięcióboju nowoczesnego. Dzięki sza 
lonej pasji i wielkiemu talentowi 
organizatorskiemu „Szeryfa” — jak 
zwykło się go określać, w Drzonko 
wie zaczęły, sukcesywnie powstawać 
kolejne obiekty nowoczesnego ośrod 
ka. W szczerym polu, tam gdzie 
kiedyś stała stara leśniczówka,. Z. 
Majewski stworzył w latach 1974— 
1981 obiekt na miarę XXI wieku. 
Ośrodek w Drzonkowie, który ko­
sztował astronomiczną na owe czasy 
kwotę ćwierć miliarda zl został 
określony nie bez przyczyny jako 
perła architektury sportowej i sta­
nowi największe przedsięwzięcie w 
skali regionu, należące również do 
najpoważniejszych inwestycji spor­
towych w Polsce. Obecnie wymaga 
jednak natychmiastowego remontu.

Kluczowy ptao budowy zakończo­
no w 1981 roku rozegraniem w 
Drzonkowie pamiętnych mistrzostw 
świata seniorów, w których zwv- 
cieżył Janusz Peciak i drużyna Pol­
ska. Jednak na fali rozliczeń z lat 
1980-—1981 wytknięto Z. Majewskie­
mu mało istotne formalne nieścisło­
ści i w 1982 roku zmuszono do re­
zygnacji z funkcji prezesa urzędu­
jącego „Lumelu” i przejścia na 
emeryturę. Małostkowi formaliści i 
antagoniści ,'Szervfa” nie potrafni 
zrozumieć jak; wiele serca i wysił­
ku włożył on w stworzenie drzon- 
kowskiego ośrodka. A przecież ko­
sztowało go to wiele lat oracv. Do­
konywania ba Her niemożności oraz 
narażanie sie ówczesnym nartyjnym 
i ministerialnym decydentom."

Po rozsianiu sie z pięciobojem i 
ośrodkiem Z. Majewskiego pochło­
nęła. sprawa reaktywowania ruchu

Havre nad Kanałem La Manche zo­
stali zatrzymani przez, przedstawi­
cieli Ambasady PRL w Paryżu i 
zasugerowano im, że kontynuacja 
podróży na zbojkotowane Igrzyska 
będzie aktem antypaństwowym, 
czym poruszone były najwyższe 
wiadze państwowa. Z. Majewski 
wierzy jednak, że rekompensatą za 
tamtą przerwaną podróż będzie wy­
prawa takim samym, zaprzęgiem 
konnym do miasta kolejnych ig­
rzysk — Barcelony. Do eskapady 
w 1992 roku przygotowują się wraz 
z nim także dwaj warszawscy dzień 
nikąrze Andrzej Martynkin i' Ry­
szard Starzyński.

Obecnie Z. Majewski od blisko 
roku 'ponownie współpracuje z „Lu 
melem” jako pełnomocnik klubu 
ds. organizacji i rozwoju, którego 
głównym zadaniem jest przejęcie 
ośrodka w Drzonkowie przez „Lu­
mel”. Jak wiadomo gospodarzeni 
obiektu został w 1989 roku Central­
ny Ośrodek Sportu ze szkodą dla 
całego zielonogórskiego środowiska 
sportowego. Twórca Drzonkowa, raz 
jeszcze podjął* się trudnej próby 
przywrócenia ośrodka pierwotnemu 
właścicielowi.
'Nawet tak zdawkowy i krótki 

rys życiorysu Z. Majewskiego obra­
zuje skalę nieprzeciętnych dokonań 
tego wybitnego trenera i działacza. 
O ileż skromniejsza byłaby lista do­
konań lubuskiej kultury fizycznej 
bez jego udziału. W tym roku go­
spodarz malowniczego domostwa la 
żącego naprzeciw Ośrodka w Drzon­
kowie, który stworzył od podstaw, 
obchodzić będzie 40-tą rocznicę pra­
cy na rzecz sportu w woj. zielo­
nogórskim. Warto o tym pamiętać, 
gdyż w powodzi różnych jubileu­
szów ten posiada szerszy wymiar.

TOMASZ JUREK
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na śniegu i lodzi*
• W Destnej (CSF) w międzynar.o 

do wych zawodach ękibobistów o Pu 
char Świata FIŚB dobrze zaprezen 
towały się reprezentantki Polski. W 
slalomie specjalnym wygrała mi­
strzyni światą Petra Wlezcek (Au­

stria), a Wanda Gren zajęła siódme 
miejsce. W slalomie gigancie, wygra 
ła Eva Francova (CSfłF), a Wan­
da Gren była siódma.

•  W biegu na 5 km st, klasycz­
nym kobiet podczas .mistrzostw świa 
ta w Val di Fiemme, zwyciężyła 
Trudę Dybcndahł (Norwegia) przed 
Marją-Liisą Kirvesniemi (Finlandia) 
i Manuelą di Centa (Włochy).

•  W klasyfikacji medalowej MS 
w narciarstwie klasycznym w Val 
di Fiemme, prowadzi Norwegia 4 
złote. 2 srebrne i 1 brązowy medal, 
przed ZSRR (2—1—2) i 'Szwecją 
(1-3 1).

•  Na zatoce Saginaw (200 km na 
północ od Detroit) w mistrzostwach 
świata bojerów zwyciężył Jan Gou- 
geon (USA). Najlepszy z Polaków, 
Stanisław Maeur zajął dziesiąte miej 
sce.

• 13 Bieg Gwarków, największa 
masowa itnpreza narciarska w Pol­
sce. odbędzie się w najbliższą nie­
dzielę w okolicy scjironiska „An- 
drzejówka” w Górach Suchych. ,

• W Lakę Placid (USA) w mi­
strzostwach świata w narciarstwie 
artystycznym — jazdę ■ figurową 
mężczyzn wygrał Lane Spina 
(USA). ■

A W Los Angeles w wilce pięś­
ciarzy zawodowych wagi lekkocięż- 
lciej, 32-letni Amerykanin Thomas 
Hears znokautował swego rodaka 
Kempera Mortona. Za walkę zwycię 
zca otrzymał 4 miliony dolarów. 50 
tysięcy dolarów przeznaczył na po- 
.trzęby treningowe żołnierzy amery­
kańskich w październiku ub.r. Tho­
mas Hearnś zdobył tytuły mistrza 
świata w pięciu kategoriach wago- 
wych.

■4 Nie udał się start Renaty Baraó
*kiej w turnieju tenisowym w miej 
scowości Aurora. W pierwszej run­
dzie Amerykanka Sandy Collins po 
konała Barańską 1:6, 7:5 i 7:5.

■4 Niespodzianką pierwszej rundy 
halowego turnieju tenisowego w Fi­
ladelfii (suma nagród 1 min dola­
rów) była przegrana Andersa Jarry 
da (Szwecja) z Jaime Yzagą (Peru).

A  Ustalono termin meczu pierw­
szej rundy Pucharu Davisa (grupa 
światowa) między tenisistami Meksy 
ku i USA. Spotkani# odbędzie się w

dniach 29—31 marca br. Także mecz 
tenisistów Francji i Izraela zostanie 
rozegrany pod koniec marca. Na zwy 
cięzców czekają Australijczycy, któ­
rzy rozegrają z nimi mecz drugiej 
rundy w dniach 3—5 maja br.

Wicemistrzyni olimpijska Cbri- 
stine Wachlel nie stanie na starcia 
halowych lekkoatletycznych mis­
trzostw świata. Niemiecka federacja 
lekkoatletyczna ukarała Wachtel mie 
sięczną dyskwalifikacją za próbą 
zmiany barw klubowych bez akcep­
tacji federacji.


